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cenzye dzieł cenniejszych, tak polskih jak zagra- 
nicznych, zapiski literackie i t. d. it. d. 


renumeratę zamiejscową przyj- 

i z Admiiistraogi Nowej Reformy 
ie urzędy pocztowe. Prenume- 
ratę miejscową przyjmują oprócz Ad- 
ministracyi Nowej Reformy (ulica św. Jana 
nr 13) agencye: E. Silbersteina, konce- 


syonowane krakowskie Biuro dzienników 


i ogłoszeń, Plac Maryacki dom Czynciela, 
Magazyn nowości F. A. Grigara w Rýn- 
łównym, linia A—B. — Handel Z. 


kiennicach 1. 31 — Sprzedaż gazet Ku- 
klińskiego w hali Sukiennic 1. 6 — Głó- 


(wna trafika (M. Horowitz) w Rynku róg 
ulicy św. Jana — Handel J. Bajera w 


lulicy Grodzkiej — Handel Hessa w Ryn- 


ku głównym. 


Z O RECO AOC |się porażką torysów; 


Rok 1885. 


L 
Pierwsze tygodnie ubiegłego roku nie zapo- 
wiadały niceem ważnych wypadków, które się 
mialy wydzrzyć na polu międzynarodowej polity- 
ki państw europejskich. Wyprawa angielska do 
Rudanu i kolonialna polityka ks. Bismarka zaj- 


trakiat berliński, a wszelkie usiłowania zgroma- dlugo utrzymać się przywładzy. Gorączka polityczna, 
dzonych na koaferencyi dyplomatów nie zdołały ;trawiąca społeczeństwo francuskie, przyprawi nie- 
temu zapobiedz. Zrazu z niedowierzaniem spoglą- jeden jeszcze gabinet o rychły upadek. Objaw ten 
dano na pierwsze kroki bułgarskiego narodu, któ- tem szkedliwszym nam się wyda, gdy zważymy 
ry nie pytającswych opiekunów o pozwolenie, za-jjak wielkie zadanie mają przed sobą rządy repu- 
pragnął żyć samodzielnem życiem. W Petersbur- jblikańskie we Francyi. Ostatnie wybory przeko- 
gu postanowiono wstrzymać bieg wypadków, a nały każdego, jak groźną jest do dnia dzisiejsze- 
w Wiedniu chętnie patrzono na zbrojenie się.go potęga połączonych monarchicznych i konser- 
Serbii, która chwyciła z% broń w obronie zagro- | watywnych żywiołów. Zarówno w armii jak w sẹ- 
żonej równowagi politycznej Szczęście sprzyjało ;downietwie, w szkolnictwie i w dyplomacyi ma 
jedna Bułgerom. Powędzęgie, jakiego doznali na jeszcze rzeczpospolita nieprzejednanych przeciwni: 
polu walki, rozbrojso gi | cara, a przekonało; ków. Opozycya ich jest tem silniejszą, ;ż w wie 
Fuvopę, że młode to peiutwo potrafi na dobre lu wypadkach mogą oni liczyć na poparcie nie- 
użyć swobody. , przejednanych republikańskich stronnictw, które 
„Z wyjątkiem krótkotrwejącego sporu z Hiszpa- |wypowiedziały umiarkowanemu kierunkowi wojnę 
nią i praemijającego niepurozumienia z gabinotem NA Śmierć i Życie. Wśród niezgody stronnictw, 
Gladstone'a, żaden wypadek nie zniewojił w tym | Wśród jawnych spisków przeciw istniejącej formie 
roku żelaznego kanclerza do wystąpienia na szer- 17410, musi społeczeństwo francuskie walczyć 
szej politycznej widowni. Z tem większą pilno- nadto z ciężkiem przesileniem ekonomicznem, 
ścią pracował on nad wykonaniem swego eko. |"tóre nie ominęło nawet tego słynącego z praco- 
nomicznego programu. Wytrwałość, z jaką ka, , witości i oszczędności narodu. Dla tego też wszy- 
Bismark dąży do zabezpieczenia produkcyi nie-.507 Przyjaciele postępu j cywilizacyi z niepoko- 
mieckiej od zagranicznej konkurencyi i do pole- )9m spoglądają dzić ua Frencyę, oczekując chwi- 
pszenia doli klas pracujących, da się porównać |» w której jedność zapanuje w obozie republi- 
jedynie z zaciekłością jego w prześladowaniu ży- kańskim i doda mu siły niezbędnej do wypro- 
iołu polskiego i katolicyzmu. |wadzenia ojczyzny z położenia w które ją po- 
Wydaniem nowej ustawy wyborczej zakończył Brżyły wewnętrzne waśnie i niezgody. 
gabinet Gladstone'a swe rządy, ustępując miejsca 
torysom. Antorowie ustawy nie zawiedli się w | 
awych oczekiwaniach. Newe wybory zakończyły | 
ale zarazem były one nie-! 
zwyklym tryumfem Parnęila. Irlandczycy są dziś 
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o paris aj i , 
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Sprawa bieżąca. 


i Societé Mutuelle de Publicité A. Lorette, directeur. Rue S-te Anne $1-bis. 


Skutek ten dowodziłby żywotności nasżej, gdy 
takie opuszczenie rąk i dziecinne a śmieszne o- 
szezędności na powszednim chlebie ducha, są świa- 
dectwem pawpertutis! — 

Pół wieku przeszło, wiesz to najlepiej, praco- 
waliśmy gorliwie,wytrwale, aby u nas rozbudzić 
to życie duchowe, które jest głównem cywilizaeyi 
znamieniem*) i przeszło pół wiekn potrzeba by- 
ło, ażeby dziennik i książkę wprowadzić do do- 
mów naszych jako niezbędne żywota czynniki, 
jako posiłek, materyał i narzędzia konieczne. Kio- 
koiw ek sobie przypomni czasy owe z przed To- 
ku 1830, gdy gazeta i książka były rzadkimi 
gośćmi pod wiejską strzechą, a seksterna wypi- 
sów je zastępywały, — kto je porówna ze stanem 
dzisiejszym, choć wiele zj zostawiającym do 
życzenia, ten nznać musi, że trad nie spełzł nā- 
próżno. Ohocież nie stało się nasz pragnie- 
niom zadość w zupełności, bądź co bądź nauczy- 
liśmy się trochę czytać. potrzebować odżywiamia 
lekturą, jesteśmy ciekawi nowości, pociągają nas 
kwestye sporne, żywotne, bierzemy w nich u- 
dział. Społeczeństwo zaczęło myśleć o sobie, i 
przyszło do tego przekonania, że w granicach 
czynności, zakreślonych mu, wiele własną inicya- 
tywą i zespolonemi siłami uczynić można, byle 
dobra wola i wytrwałość wyrobić się dąły. 

Na drodze tej. gdyśmy zaledwie maly postęp 
uczyniii, gdy pozostaje do czynienia bardzo wie- 
le, gdy to, co jest, za początek tylko uważać 
można, gdy ruch powinien się wzmagać i rosnąć, 
nie inaczej, jak 'z pomocą dzienników i książek, 
nagłe przesilenie ekonomiczne (tak nazywamy 
chwilę nieporadności) grozi nam, jak mi piszesz, 
stagnacyg nmysłową, bo wyrzeczenia się czyta- 
nia, mąślenia i pochodu z wiekiem i czasem ni- 
czem innem nie jest. Prawdziwie zaś śmiesznem 
wydaje się, że za wymówkę służy — potrzeba 
„oszczędności, tak jak gdytyśmy niezmierne jakie 
‘sumy na podsycanie umysłowego życia dotąd 
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szych dniach stycznia nader zajmującą nowellę zna- mowały rok temu uwagę ogółu a żadne objawy 


komitej powieściopisarki Elizy Orzeszkowej: 
Prey dochodzeniu śledccem, której bohaterem jest 


e 
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nie zapowiadały wielkich między - narodowych za- 
targów. Wieść o zdobyciu Chartumu wstrząsnęła 


reprezentantem najwyższej władzy, złożył w cią- 
gu dotychszasowych swzch rządów dowody, że 
będąc szczerze oddanym ideom republikańskim, 


rozszało wali. 


| 
t 


szą uwagę, uważamy za potrzdbne powtórzyć. i 
„Wywołaną zapytaniami mojemi odpowiedź 
twą, siary mój przyjacielu, edebrałem, odczyta- 


Qi, co nigdy oszczędzać nie umieli i nie nau- 
czyli się, rozpoczynają reformę od... wyrzeczenia 


jeden z owych paeudoliberałów czynowników, |na chwilę Europę, wkrótce jednak wypadek ten 
tchnących nienawiścią do szlacheckiego społe- | poszedł w zapomnienie wobec nowej burzy, gotu- 
czeństwa. Przyobiecaną mamy również najnow- |jącej się na dalekim Wschodzie. Dwie wrogie po- 
82%, pełną poetycznego wdzięku, nowellę Se wera |tęzi, angielska i rosyjska, spojrzały sobie oko w 
Euthanasia, osnutą na tle filoz ficznem, którajoko i zaczęły się zbroić do krwawych zapasów. 
jednocześnie pojawi się także w Warszewie i! Wbrew wszelkiemu oczekiwaniu gabinet Gladsto- 
w Pradza w tłómaczeniu czeskiiu, Równocześnie | ne'a nie dotrzymał danej narodowi obietnisy i co- 


się pokarmu duchowego i to jakoś bez najmniej- 
szego żału i trudności. Dzienniki i książki mają 
pokutować za nadprodukcye cukru i ziarna, któ- 
„rych ceny spedały, iub na nie pokupu nie ma. 
„1 Nie idzie tu © los dziennikarstwa i wyda- 
pinalu przeżycia wnietw, bo ten stosunkowo mniejszej jest wagi, 
lepiej jak ja się o- „ję o nas samych... bo właśnie z pomocą tylko 


nie ulegnie stronniczym prądom i że nie powoła |łem i smutnie przemyślam nad nią, gotów posą- | 
do gabinetu ludzi, nie, znajdujących poparcia w |dzać, żeś zwykłym nam starym pesymizmem. 
większości Izby. Monarehiści, którzy spodziewali |skłonny do widzenia rzeczy gorzej, niżeli są w i- 
się, że dzień wyboru prezydenta przyniesie sta- | stocie... laudator temporis acti. 

nowczą klęskę umiarkowanemu republikańskiemu| Od tego chorobliwego sym 
stronnictwu, nie mają pawodu tryumfować. Ościen-!się i zestarzenia ty wiesz naj 


na państwa widzą w eBebie dzisiejszego naczelni-| bronić usiłuję i innych z niego wyleczyć. 


z „Ateneum“ drukować bęllziemy w polow: Sty- 
cznia nowellę ludową Jaras z Worochty Juliusza 
Turczyńskiego, którego utwór „U stóp 
Czarnohory* zamieszczony w bieżącym roku w N. 
Reformie, a przedrukowany w Wieku, zarówno 
u nas jak w Warszawie oryginalnością swoją nie- 
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momy również prace Michała Bałuckiego, 
A. Wilezyń skiego (autora „Kłopotów stare- 


Rogozińskiego i Leopolda Janikowskie- 
go, prace Adama Bełcikowskiego. Miecz. 
Pawlikowskiego, Fr. Rawity, Waleryi 
Marrene-Morzkowskiej, Heleny Bogu- 
skiej (Hejoty), Michała Wołowskiego i 
„kilka młodszych pracowników aa polu beletry- 
styki. Przygotowujemy także do drnkn tłómacze- 
nia najnowszych utworów najbardziej utslentowa- 
nych nowellistów zagranicznych. 

Listy z Warszawy, z których pierwszy, 
obrazujący tek żywo tamtejsze polskie stosunki 
towarzyskie, zamieściliśmy w przeszłym miesią- 
cu, nadal podawać zamierzamy. 


Z Warszawy. 


W poprzednim moim feletonie warszawskim 
zaznaczył*m ogólne charakterystyczne cechy tych 
publicznych instytucyj, których celem zabawa. 


,fnął wię w pót drogi. Pamiętne starcie nad 
Kuszkiem gie miało dalszych następstw i między 
przeciwnikami znowu zapanowała Zgoda, a jednak 
ów niepokój, z jakim świat cały oczekiwał co 
dzień wiadomości z Afganistanu, jest najl:pszym 
dowodem, jak doniosłe znaczenie miałaby dla 


zwykłe zyskał auterowi uznanie. Przysbiecane | ludzkości wojna na granicach Indyi. 


Nierównie skromniejsze rozmiary przybrał za- 
targ między Niemcami a Hiszpanią o wyspy Ka- 


go komendanta*), szkice z podróży Stefana Szole |rolińskie. Wywołany opieszałością hiszpańskiego 


komendanta, który, dawszy się uprzedzić, usiło- 
wał następnie naprawić swój błąd, zakończył on 
się dzięki niespodziewanemu obrotowi, jaki kañ- 
clerz niemiecki nadał całej tej sprawie. Wyrok 
stolicy apostolskiej, któremu obie strony się pod- 
dały, zadowolnił ich pretensye i uspokoił wzbu- 
rzone umysły w Hiszpanii, a Alfons XII, rozsta: 
jac się z tym światem, nie potrzebował się lękać, 
by wojna z Niemcami nie pozbawiła jego rodzi- 
ny tronu. . a" h 
Wypadki na półwyspie Bałkańskim orzyświe- 
cały krwawą łuną ostatnim chwilom minionego 
roku. Rewolucya rumelijska rozdarła na zawsze 


dla tego też zebrania piątkowe Kosakowskiego nie 
mają w sobie Żadnego wybiinego charakteru 
czynią wrażenie zebrań u pierwszego lepsze 
bourgois. W począt.ach, —deklamowano na nieh, 
jedzono obficie tartinki — czasami ukuto tam ja- 
kie bon-mot, ale w rezultacie wychodził z nich 
każdy ziewając i pytał sam siebie: „po co ja tu 


ii 
go i ki. 


ka rządu rękojmię pokajux=j polityki na zewnątrz, 
a berlińska urzędowa prasa nie ukrywa by- 
najmaiej zadowolenia, jakie wybór jego wywołał 
nad Spreą. Jakkolwiek jednak naród francuski 
uniknął w dnin 28 grudnia groźnego niebezpie- 
czeństwa, to niemniej jednak wewnętrzne poło- 
żenia Francyi nie jest dziś takiem, jak by sobie 
tego życzyć powinni najszezarsi zwolennicy re- 
publiki, Namiętne spory w Izbie deputowanych 
świadczą o silnie zakorzemiowej nienawisci polity- 
cznej, która każde stronnietwo dzieli na drobniej- 
sze odcienie i krępuje wszelką akcyę rządu. Nie- 
znaczną większością przyjęła Izba «wnioski gabi- 
netu w sprawie tonkińskiej i oświadczyła się za 
utrzymaniem dawniejszych zdobyczy. Zwycięstwo 
jakie rząd odniósł w Izbie nie zażegnało jednak 
przewidywanego od kilku tygodni przesilenia. Po 
dziewięciomiesięcznem istnieniu podał się gabi- 
net Brissona do dymisyi, a wszelkie usiłowania 
Gróvy'ego ażeby nie dopuścić do nowej zmiany, 
okazały „się daremnemi. 

Po doświadczeniach ostatniego roku trudno się 
łudzić nadzieją, że następea p. Brisson zdoła się 


Tutaj, gdy nadejdzie sezon zimowy , gromadzą 
ę ludzie pióra i wzniosłego ducha we czwart- 
Czwartki te, dobiły się już pewnej sławy, na 
nich bowiem zgromadzony lud ma zaszczyt wy- 
słuchiwania najnowszych utworów „kamiennej po- 
ezyi*, do której możnaby zastosować owe wspa- 
niałe słowa Juliusza o „kościele, w którym nie 


Bi 


"dzienników i książek wybrnąć możemy z przy- 
krego położenia, zbadać je, dojść przyczyn i szu- 
kać na zło lekarstwa. Nie wióm, czy dowodzić 


Piszesz mi, potwierdzając poprzednią wiado' 
'mość, którę z niedowierzaniem przyjęte. że w. 


istocie przesilenie ekonomiczne, "w ZU ste 4 EE EG aa 
ttwie i handl, oddzicływają na wydawnictwa, | oog haio oko ominas grodaiłoby ah Wols 


na dziennikarstwo, a przez to „a piśmieanietwo 
i literatnrę, Piszesz, że wyprzedaż książek, sbo- 
nament na pisma peryodyozne znacznie się zmnięj- 
szyły i że dotychezasowi chętni makładcy, prze- 
rażeni, a przynajmniej onieśmieleni, powstrzy-, 
mali się czasowo, czekając aż się ten stan rzeczy 
zmieni. : 
Nigdybym nie podobnego nie przypuścił i nie 
nznał za możliwe. Uwierzyć ci muszę, bo wiem, 
że ci się nigdy nic nie przywiduje, Że sądzisz 
zdrowo, trzeźwo i opierasz się na faktach — ale, 
na Boga! cóż to za smutny symptom zwątpienia 
i nieporadności, gdy, zamiast szukać rady i ra- 
tunku w roztrząsaniu tego, co nas dotyka, cho- t 
wamy jak strnsie głowę w piasek i o niezem już | nictwa. O nim to, ałuszniej niż o kimkolwiekbądź 
wiedzieć nie chcemy ! innym, powiedzieć można, że powieść polską -wpro- 
Właśnie w chwili przesilenie, przeciwnego cze-|dsił do pałaców naszych, dworów i dworków, że 
goś należało się spodziewać — rozbudzonego ży-, słowem ogół ozytać po polsku nauczył. 
cia i ruchu. „(Prsyp. red. Tyg. illustr.)* 


przeciwny; yn «pei się Fi kę: 
nowe wnieb o ę rabryki, rozpoczętoby 
dzskusyę kwestyj żywdkaych. AET M rętpliwo. 
śei sądowi ogółu, w zdrowych polemikach azu- 
kając rady i ratunku. Nie zawsze i nie wazędzie 
można zwoływać zjazdy dla rozbioru tych zadań, 
nie zawsze też na nich dają się z potrzebną 
krwią zimną i rozwagą roztryąsać kwestye, do 


*) Udział nasz jsk w ogóle całej prasy p.ryo- 
dycznej, w tem wiełkiem dziele był i jest tylko 
pośredni, gdy Kraszewski potęłnemi bsrki sam je- 
den prawie przez lat wiele dźwigał olężar piśmien- 


ła ona... gdy w tejże chwili, jakby echo z ką- 
cika sali, w tonie przypominającym odgłos pi- 
szezałki, ozwał się komentarz współczesnego hu- 
morysty, szybko wypowiedziany : „lapis infer- 
nalis“... , 
Kontrast w patosie improwizującej i pisku ħu- 


spotkać się można i z rozmową poważną i my- 
ślą pożyteczną i ludźmi wjększej wartości, któ- 
rych działalność ma większą miarę 
„Praktyczność gospodyni wpływa tylko moł 
niekorzystnie na cechę jej salonu i odbywsjących 
się u niej poniedziałków. Są one nadto wyzna- 


morystycznym był; tak wielki, iż mimo całego 


niowemi... nie dla tego to mówię, aby profeso- 


 gśfuka obgadywania owego mic i tutaj 


przyszedłem ?“ | : 

Pytanie to, w zupełności słuszne i uzasadnio- 
ne. Literat poważny, czy dziennikarz, czy uczo- 
ny wreszcie, prócz paplaniny tuzinkowej, nie tu- 
taj nie znalazł — a ezłowiek przeciętny, bo i 
cakich na tych wieczorkach literackich mie bra- 
kuje, dziwić się musiał, patrząc na reprezentan- 
tów opinii, którzy swem zachowaniem 
nie nie przypominają ludzi obowiązanych strzedz 
interesu społeczeństw. 


Nasz świstek jednak nie koncentruje się jedy- 
nie w resursach. Składają się na niego koła i 
kółka, salony i saloniki, które grupując około 
siebie ludzi , > Way F wyw sf na 

j towarzyskiego życia, atem samem w tym 
Kozi kierusku OZWINĘĆ dodatnią działal- 
ność, — niestety jednak wszędzie 1 Zawsze brak 
nam inicyujących robotę spekerów, a zbytnio 
przyzwyczailiśoy się do rozprawiania i traktowa- 
nia poważnie w salonach wielkiego nic, kws- 
styi miłosci, pięknego lub brzydkiego powietrza 
i tysiąca tych drobnostek tyczących się bliżnich, 
któro na nic nikomu przydać się mie mogą! 
z których nigdy wykręcić się niepodobna. 

Przypuszczaćby należało, iż dziać-by się po- 


salonach , miało tylko tę cechę, Że reprezentan- 
ta postępn w nim na lekarstwo nawet znaleźć 
było niepodobna. Pod tym względem, przy za- 
proszeniach rozsyłanych na początku sezonu, pro- 
winno inaczej w salonach literackich. Niestety, wadzi się ścisła kontrola, a że nasi konserwaty- 
kwitnie w|ści, zresztą w niczem niepodobni do waszych, 
"całej pełn!: — lub też trwonią w nich kadzidła | zajmują rka konserwatywnie skrojonym tn- 
q”dysny na cześć piszącego gospodarza, Czy też żurkiem i konserwatywnym smakiem polędwicy — 
piszącej gospodyni, któremi jeśli się nie udusić, ; przeto daremnie byś nadstawiał uszów, aby tam 
to zakrziusić niezawodnie zawsze można. | dosłyszeć jakąkolwiek poważną — i ogół obcho- 
Latem kto ma gotówkę wyjeżdża na willegia- |dzącą dyskusyę. , i 
rurę, w jesieni więc dopiero rozpoczynają się owe Wszystko o niczem i zawsze o niczem. 
gf na których ołówek zdolnego karykatu- Wypadałoby mi tutaj skreślić sylwetkę samego 
sly zebrać może tysiące prawdziwie komieznych gospodarz — i uczyniłbym to z całą przyjemno- 
sylwetek, z jakiemi ua innych Światach i innym |ścią, gdyby osobistość ta przedstawiała jaki pu- 
bruku spotkać się niepodobna. E bliezny interes i choćby jednym centymetrom 
Wspomniałem już w przeszłomiesięcznym fe- |wyskakiwała po nad poziom ludzi zwyczajnych. 
letonie o salonach hr. Kosakowskiego —| Wolę więc zaprowadzić czytelnika gdzieindziej: 
otwierających się w sezonie „zimowym dla litera- do salonu przepełnionego poetyczną wonią, do 
ekiego świata. U nas hrabia, mięszający się Z galonu, w którym także gromadzi Się sama sta- 
literacka „hułotą”, nie jest rzadkością; żywioł ary- | ra gwardya — ze złożonemi rękami, a wzrokiem, 
4 okratyczny tutaj inie ginie, nikt się z nim podnoszącym się; ku górze, bijąca pokłony tak 
ie liczy, bo mie przedstawia on żadnej siły, — |zwanej naszej wiesscace. 


Towarzystwo literackie, zbierające się w tych; 


ma Boga“. r f 

Spotykałem nieraz ludzi bardzo poważnych, 
ziewających jeszcze przed udaniem się na ów 
czwartek — a jednak przywdziewających frak, 
białą krawatę i inne uroczystościowe okoliczności, 
bez których, według etykiety, przyjętej na dwo- 
rze Jej Poetycznej Mości, niepodobna się poka- 


się tak | zać 


P noi 

Salony.. Łuszezewskich siynęły niegdyś, 
słyńgły Jako punkty, około których gromadziły się 
wszystkie wybitne osobistości w kraju, w których 
koncentrowały się literackie, artystyczne i społe- 
czne interesa. Dzisiaj salony te zamieniły się na 
sanktuaryum wieszczki, dające bardzo obfity 
materyał dla hnmorystyki, 

Oto próbka złośliwości humorystycznej , która 
dosadnie maluje nastrój czwartkowych zebrań. — 
Wieszezka improwiznje łatwo na zadany temat: 
forma jej improwizacji zawsze piękna i skończo- 
na, chociaż poezyi w niej mało. Ózęsto ktoś rzu- 
ci myśl: lampy się przytłumiają, wieszezka staje, 
w kąciku z głową podniesioną do góry, a oto- 
czoną ładną czarną koronką i.. wszyscy słucha- 
ją — lub drzemią, dyplomatycznie wciskając się w 
kącik salonu. 

Na jednym z takich wieczorków właśnie ktoś 
wieszezee rzucił temat do improwizacyi: „Kamie- 
nie“. — Lampy już przygasły, cisza zapanowa- 
ła niby w Olimpie, gdy Zeus brwi marszczy, o- 
czy rozsadowionych po salonie staruszków, przy- 
mknęły się z nabożnem namaszczeniem, wielbicielki 
wieszczenia wydały kiika gorących westchnień — 
8 Z ust wieszczącej wydobyły się pierwsze słowa 
improwizacyj. „Kamień piekielny...“ rozpoczę- 


poetycznego nastroju, salon wybuchnął olbrzymim 
śmiechem. 

Wspominać tu nie będę o wielu innych śmie 
sznościach, bo nie o śmieszność mi chodzi, —ale 
o tę pustkę w salonie, w którym mogłoby się 
koncentrować umysłowe życie inteligentnej War- 
szawy. — Był czas, w którym w salonach tych, 
rozdawano nawet ordery, tworzono poetycznych 
ministrów, mianowano nawet urzędników tego 
wieszczego nieba, tak, że złośliwy Przegl. Tygo- 
dniowy, który w onczas spełniał z całą energią 
obowiązki generalnego budziciela, co tydzień pra- 
wie w swoich energicznych „echach* notował te 
salonowe curiosa. r : 

Dziś wprawdzie tradycya orderów. urzędów i 
ministrów zniknęła, ale ta pnstka Balonowa zo- 
stała i gromadzi tylko staruszków. którzy powin: 
ni spocząć na chlebie bene merentium — a jednak 
chcą stać na piarwszorzędnem stanowisku i sy- 


lpać dalej, jak sypali dotąd, mak na oczy swo- 


ich słuchaczy i czytelników. << 

Spotkamy się z nimi jeszcze gdzieindziej, tym- 
czasem spieszmy zajrzeć do innego Salonu lite- 
rackiego, w którym gromadzi się inna warstwa 
ludzi; salonu, który nie ma na sobie cechy ipo- 
etycznej wprawdzie, lecz który otwiera także tko- 
bieta i także pisząca. Mówię tu o salonach pani 
Matrenowej, powieścio-pisarki, której jubileusz 
dwudziestopięcioletni niedawno obchodziła War- 
SZAWA. | 

Pani Marrjenó przedęwszystkiem należy do 
kategoryi nmysłów trzeźwych i inteligentnych, — 
błahostki Życia i ten szumny jego bombast nie- 
obchodzi ją wielce, ztąd w salonach jej częściej 


wano tutaj ten lub ów kierunek religijny, ale, 
że gromadzi się tam tak wielka zawsze ilość wy- 
znawców Mojżesza, jak wiadomo tak ściśle zwią- 
zanych z tem wszystkiem, co jest „praktyczne*, 
że polot dalszy myśli—krępuje to nieznośnie. —- 
Ta przewaga żywiołu żydowskiego wpływa nie- 
korzystnie też na ożywienie ogólne. — Pomimo 
tego, w salonie pani Marrenć spotkać można i 
prawdziwy talent i prawdziwie wyższy umysł, a 
brak tych salonowych karyatyd, z któremi nie- 
wiadomo co zrob ć i gdzie je posadzić, 

W salonach wieszczki, figlarny Amor widocz- 
nie się nudzi; musi tam patrzeć na tę kamien- 
ną poszyę, słuchać tych kamiennych wierszy i 
nawet o ćelowaniu do kamiennych sere nie my- 
śli. Tutaj co innego: salony pani Marrenó o- 
twarte są szeroke dia młodzieży, „staruszków tu- 
taj nie widać, w więc i rosató wa biegnie szybko; 
ten i. ów może się „eepgoś, nanczyć «:zabączyć — 
jednem słowem, salon panl M., gdyby nie te pa- 
raliżujące wpływy wyznaniowe, należałby do naj- 
przyjemuiejszych w Warszawie, tem więcej, Że 
sama gospodyni posiada dar zainieyowania roz- 
mowy i towarzyskie przymioty, które rzadko spo- 
tykać można w świecie pióra i atramentu. 

Tutaj też możemy przyjrzeć się bliżej całej na- 
szej współczesności literackiej, z bardzo emi 
wyjątkami gdzieindziej nie widzianej wcale. 

(Dok. nasi.) 
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żywe słowo. W Ameryce, w Anglii, we Fran- 
cyij nawet w Niemczech, gdzie dzienniki jeszcze 
nie zajęły należnego im stanowiska, każdy wy- 
padek ogólnego znaczenia, dotykający społeczeń- 
stwo całe — zwiększa rozpowszechnienie dzien- 
ników, budzi zajęcie się niemi. W chwilach prze- 
sileń wszelkiego rodzaju życie umysłowe wzmaga 
się, nie ustaje... U nas miałożby być przeciwnie?... 

Najdziwaczniejszem ze wszysikiego jest, że to 
się dzieje w imię — oszczędneści! 

Dajesz mi do myślenia kochany stary druchu 
mój. Naprzód należałoby więc wziąć pod ścisły 
obrachunek cały tryb życia naszego i poddać roz- 
trząsaniu zimnemu, trzeźwemu, na czem się 0- 
szczędzać daje i powinno, i w jakiego rodzaju 
wydatkach grzeszymy rozrzutnością, na czem sło- 
wem ekonomizować się godzi i można. 

Znasz mnie z tak dawna, że pomimo różnych 
sądów, wiesz najlepiej, jak dalece jestem pobła- 
żającym i wyrozumiałym, jak wielu słabościom 
folgować jestem gotów, przekonany, iż są uparte 
nałogi, z których się nagle nikt nie wyzwala. 

Nie będę też powtarzał zarzutów, już oklepa- 
nych, przeciwko obyczajom naszym, w których 
owo staroświeckie: „Zastaw się, a postaw się“ 
gra tak wielką rolę. Jeżeli gdzie oszczędność naj- 
pierw i najradykalniej zastosowaćby potrzeba, to 
właśnie do niepomiernej tej chęci popisywania 
się z rozrzutnością w stosunkach ze światem 
zewnętrznym. Tymczasem z pewnością w trybie 
życia tego nie zajdzie zmiana prawie żadna, a że 
uajłatwiej nam wyrzec się czytania i myślenia, 
więc jako rzecz najzbytkowniejszą wypędzamy 
z domów to, ee do nich przynosiło życie. 

Jest to najnieszezęśliwszy symptom, dowodzą- 
cy, że dla nas starczą pozory cywilizacji, a nie 
prawdziwe jej przyswojenie. W Ameryce nie ma 
wyrobnika prostego, któryby nie czytał dziennika, 
nie był oswojonym z kwestyami bieżącemi i nie 
zajmował się niemi gorąco, chociaż one go bez- 
pośrednio nie dotykają. W Anglii rozpowszech- 
nienie to jest prawie równie wielkie; we Fran- 
cji i w poatęp pod tym względem 
wi . U nas wjale dotąd domów średnio za- 
możnych albo się zupełnie obchodzi bez tego ob- 
cowania ze świążem i nie ma Żadnego pisma, 
nie kupuje żadnej książki, albo redukuje tę po- 
trzebę do najmniejszych rozmiarów. 

Oszczędność u nas równa się zupełnemu od- 
cięciu od całego cywilizowanego żywota i... po- 
wolnemu dziczeniu. Jakże potrafimy zaradzić na 
to przesilenie ekonomiczne samo, gdy natury je- 

nie poznamy, o przebiegu jego wiedzieć nie 
A i zasklepimy się w odosobRienin?... 
Jak naostatek żyć można, nie odżywiając się tem, 
co przynosi zbiorowy żywot ludzkości do ogólnej 
skarbnicy, z której my czerpać nie chcemy, dla- 
tego, że przez to biedny jakiś grosz da się o- 
szczędzić ? 

Powiadasz mi w liście swoim, że ten rodzaj 
smutnej oszczędności daje aię uczuć tak silnie, 
iż o nim wątpić nie można. Mnie się w to do- 
tąd uwierzyć nie chciało, a przekonany, iż się 
nie mylisz, jestem tem mocniej, boleśniej do- 
tknięty, niż wszelką inną smutną wiadomością, 
jakiejbyś mi mógł udzielić... Więe to, na co my 
przeszło pół wieku pracewaliśmy, może być w 
części straconem, a przyszłe pokolenie na nowo 
będzie musiało podjąć trud około związania spo- 
łeczności, oderwanej od wielkiego ogółu? Przyj- 
dzia więc wnukom naszym wprowadzać znowu 
powoli życie duchowe w odrętwiały ogół?... 

Pozwól jednak, bym ciebie i siebie tem pocie- 
szył, iż owa oszezędnośś ne bibule chyba nie 
jest powszechną. Odpadną nam jedynie ci, co po- 
zorpie tylko należeli do oświeceńszego ogółu, a 
w istocie jeszcze się dusznie z nim nie zespolii. 

Jakie są środki oddziaływania przeciwko temu 
zobojętnienia? Wy, którzy jesteście w miejscu i 
znacie lepiej dzisiejsze stosunki — prędzej niż 
ja obmyśleć to potraficie. Obudzić miłość żywota 
umysłowego, uczynić go nałogiem, potrzebą, to 
tylko wychowanie i przykład sprawić potrafią — 
Wiem, że ci, co się leczeniem tej brzydkiej cho- 
roby zająć nie zechcą. tłumaczyć się będą ze- 
wnętrznemi przeszkodami, tą force majeure, przed 
którą wszystko ustępować musi. Jedna tylko mi- 
łość zwycięża wszelkie przeszkody, ochotnie po- 
nosi trudy i składa ofiary — miłości duchowego 
życia nam trzebal.,. Starsi, eo ją w sobie mają, 
zagrzać nią młodszych powinni. Za przykład u 
nas służyć mogą te klasy czytelników, dla któ- 
rych nfiara jest najcięższą. W statystyce sprze- 
daży książek i dzienników łacnoby było okazać, 
że ci najwięcej kupują, co sobie od gęby i od 
pierwszych potrzeb życia odejmować muszą, aby 
tę potrzebę zaspokoić. Zamożniejsi są tu wino- 
owajcami i oni to pierwsi zaprowadzają ową „sła- 
wng oszczędność*. Nie mówię tego przez uprze- 
dzenie jakieś, na domyał, opieram się na faktach. 
Dłstego jeżeli przesilenie dotknie nas w najży- 
wotniejszych źródłach życia, winą to będzie nie 
uboższych i mniej zasobnych, ale najzamożniej- 
szych, stosunkowo najmniej gotowych do ofiar i 
najobojętniejszych na sprawy ducha. Tu środki 
podziałania i nawracania są mi zupełnie niezna- 
ne. Szukajcie ich, choćby nawet rozbudzając pró- 
żność i chęć przodowania.. Kilka lat stagnacyi 
w handlu księgarskim i upadek pism kilku — 
zwrot do smutnej nader przeszłości — byłby klę- 
Bką z trudnością powetować się dającą... 

Baiunku szukać potrzeba i nie pozostać z za- 
łożonemi rękami... Caveant consules .. do których 
ja się nie liczę. Sciskam cię serdecznie. 

J. I. Kraszewski. 


WOW a N) 


List otwarty 


do Redakcyi „Nowej Reformy“. 


Genewa, d. 6 grudnia 1885. 


Szanowny Redaktorze ! 

Przedstawiam Wam świadectwo lekarskie, ty- 
czące się stanu zdrowia Kraszewskiego. 

„Niestety — pisze z San-Remo dr. Tymowski — 
zdrowie zacnego starca ogromnie ucierpiało przez 
dwuletnie zamknięcte w ciasnem więzieniu i nie- 
godziwe obchodzenie się z nim dozorców, jak i 
systematyczne prześladowanie sędziów i rządu. 
Boleść serce ściska, patrząc na tego człowieka, 
który żyje tylko przez pracę i dla pracy. Z pe- 
wnością wkrótce zmarłby w więzieniu gdyby mu 
nie pozwolono na zimę tu przyjechać. O po- 
wrocie mowy nie ma, bo byłaby to dla 


ri niechybna... Mam na- 
uwsóję — piee ar. T. dalej — że pobyt w San- 
Remo powoli siły jego wzmocni, to i chore or- 
gana się wyleczą; dotąd już nawet płuca się po- 
prawiły, tylko żołądek i nerwy ogromnie rozstro- 
jone*. 

Opierając się na świadectwie tem lekarskiem, 
zapytuję: Czy my, dzieł Kraszewskiego czytelni- 
cy. pozwolić możemy, ażeby on do więzienia wra- 
cał? Zapytania tego stawiaćbym się nie ośmielił, 
gdyby władza pruska wypuściła była Kraszew- 
skiego na słowo. W razie takim ciężyłoby na nim 
zobowiązanie honorowe, które kaucya pieniężna 
usuwa całkowicie. Kraszewski do Magdeburga 
wracać i zdrowie a życie narażaćby musiał dla 
tego jedynie, ażeby kaucyi nie stracić. 

Co ważniejsze: czy kaucya? — czy zdrowie a 
życie jego? 

Czyżby czytelnicy grosza tego zwrócić mie 
mogli ? 

Kraczewski jest osobistością bardzo wobec nas 
zasłużoną i bardzo nam drogą. Tytuły te wkła- 
dają na nas obowiązek czuwania nad nim. Jeżeli 
Niemcy złożyli milionów kilka na ks. Bismarka 
dlatego, ażeby go zbogacić, toż czytelnicy dzieł 
Kraszewskiego, ofiarując każdy złotówkę, zdobyćby 
się mogli na zgromadzenie marek 22.000, celem 
wyknpienia pracownika sędziwego z niewoli. Je- 
mu się to ze strony naszej należy, jako oznaka 
czci, jako hołd, jako świadectwo wdzięczności 
tem dowodniejsze, że pochodzące od ogółu. Da- 
tek zbiorowy Kraszewskiemu nie ubliży — prze 
ciwnie; nam zaś, czytelpikom jego, to wielkie 
sprawi zadowolenie, że względem niego dopeł- 
nimy powinności naszej. 

Pomysł powyżej wyrażony, a na świadectwie 
lekarskiem oparty, powierzam Wam, Szanowny 
Redakterze, i, w nadziei, że takowy poprzeć ra- 
czycie, zostaję i t. d. T. T. Jeż. 


Z Grodna, 
Dnia 28 grudnia 1885. 

Z gorącą wdzięcznością i głębokiem  rozrze- 
wnieniem przesełam szanownej redakeyi podzię- 
kowania za ofiarność bratnią i za waszą pamięć 
i serce dla braci oddalonych i bardzo, niewysło- 
wienie nieszczęśliwych. Złotych reńskich dwie- 
ś ie sześćdziesiąt pięć i sześćdziesiąt siedm cen- 
tów za uprzejmem pośrednictwem WPana Lu- 
dwika Jenike otrzymałam i złożyłam je w tym 
komitecie pomocy, do którego sama, od pierw- 
szych dni klęski naszej należę. 

Ręczyć wam mogę, że ofiara wasza cel swój 
osiągnie i braciom waszysc, w ich niezliczonych 
i różnorodnych cierpieniach ulgę przyniesie. Sło- 
wa te piszę do was z istnej otchłani nędzy i bo 
leści. I wprzódy już nie przebywaliśmy w siód- 
mem niebie, ale po katastrofie, która dotknęła 
$, ludności naszego miasta, żaden dzień nie prze- 
mija bez widoku ludzkich łez, chorób, wynędz- 
niałych postaci, wybladłych twarzy a nawet śmier- 
ei, które coraz częściej sprowadzać zaczynają teraz i 
dopiero, w zimnej i wilgotnej porze przybywają- | 
ce epidemie. Tem większą wdzięcznością wszelki | 
objaw współczucia i czyn miłosierdzia przejmuje 
tu serca, 

Przy tej sposobności i na dowód przesyłam pi- 
smo przewodniczącej komitetu pań w Grodnie dla 
pomocy pogorzeleów grodzieńskieh, przesłane na 
moje ręce dnia 28 (16) grudnia a wystosowane w 
języku rosyjskim do redakcyi N. Reformy. Pi- 
smo to brzmi: „Nadesłaną przez redakcyę, za 
pośrednietwem p. Orzeszko ofiarę na rzecz pogo- 
rzelców grodzieńskich, w ilości 265 złr. 67 cen- 
tów otrzymałam i przesłałam do komitetu. Z po- 
lecenia tegoż mam przyjemność wyrazić szezerą 
B l redakcyi N. Reformy za serdeczny | 
udział w ulżeniu biedy i nędzy mieszkańców | 
Grodna, którzy wskutek pożaru ciężką ponieśli 
klęskę. 

Przewodnicząca komitetu A. Potiemkina. * 
Raczcie przyjąć itd. 
Elisa Orseszkowa. | 
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Przemysł krajowy wobec Sejmu. 


Rozliczne zgromadzenia i wiece, które się od- 
były przeszłego roku, Świadczą wymownie nie- 
tylko, że położenie ekonomiczne jest powszechnie 


opłakane, ale że zwolna zaczynzmy sieja 2 


nie zastanawiać się tak nad Środkami ratunku w 


chwili bieżącej jak (co jest więcej pocieszającem) A o subwencję na to wydawnictwo. — Igna- 


nad sposobami zapewnienia lepszej przyszłości. 

Ostatni wiec rolniczy, liczniejszy i głośniej- 
szy, niż inne dawniejsze zgromadzenia czy to 
rolnicze, czy to rzemieślniczo-przemysłowe, ge- 
pchnął poniekąd sprawę przemysłu krajowego na 
plan dalszy, a nawet powstała obawa, że dotych- 
czasowy program ekonomiczny Sejmu może do- 
znać przerwy, a dotychczasowa praca, dążąca do 
podniesienia rękodzieł i przemysłu, która zaczęłs 
„uż wydawać pierwsze owoce, zmarnieje, gdyby 
Sejm odmówił nadal swej opieki. 

Ta obawa skłoniła Komitet wykonawczy 
I Zjazdu chrześciańskich kupeówi 
przemysłowców do udania się do Sejmu z 
otszernym memoryał m, motywującym następu- 
jące trzy petycye: 

„Wysoki Sejm raczy: 

IL Utworzyć na lat dziesięć fundusz. 


NOWA REFUKMA. 


że w części tem, — czem Muzeum przemysłu 
artystycznego dla Wiednia i zachodnich prowincyj. 
Na ten cel, na stworzenie centralnej instytucyi 
dla kraju nie powinno się szezędzić, ona oddzia- 
ła Da kraj cały. Potrzeba szkół przemysłowych 
fachowych dla pojedynczych gałęzi przemyslu, 
dla tkactwa, dla wyrobów z drzewa, gliny, po- 
trzeba warsztatów wzorowych, wędrownych kur- 
sów i nauczycieli, znacznych styprndyów. Po- 
trzeba wywołać szereg szkół przemysłowych uzu- 
pełniających w całym kraju, gdyż na tem polu 
stagnacya. Potrzeba chemieczno-technolo 
gicznej stacyi doświadczalnej dla 
przerobu nafty, dla wyrobów z gliny, dla wapna 
i cementu, dla całej dziedziny przemysłu, opar- 
tego na procesie fermentacyjnym, dla chemicz- 
nego przerobu tłuszczów ziemnych, zwierzę ych, 
roślinnych i t. d Marnieją skarby w kraju bez 
znajomości, bez wiadomości, że je posiadamy, 
wśród niemożebności fachowego badania w kraju, 
kosztowności badań za granicą i fałszywych orze- 
czeń obcych, chcących w nas zawsze wmówić, 
że u nas na przemysł nie ma pola i przyszłości. 

III. Domagać się u Wysokiego Rządu usilnie 
sankcyi ustawy krajowej o uwolnie- 
niu nowopowstających fabryk od do- 
datków do podatków prócz państw o- 
wych. Jest to potężny czynnik, który będzie 
dźwignią przemysłu, bez ofiar ze strony skarbu 
krajowego. Świadkiem Węgry. Już seciny przed- 
siębioreów przemysływych na tej podstawie po 
wstało lub rozwin ię. To też należy nadto 
rozszerzyć zeszłoroczną ustawę, w myśl przedło- 
żenia Wydziału krajowego, przez rozciągnięcie 
dobrodziejstw ustawy także na istniejące fabryki, 
które się rozwiną, wprowadzą techniczne ulepsze- 
nia, postępowe maszyny, zaprowadzą nowe ga- 
łęzie przemysłu i uwolnić je od tej zwyżki do- 
datków do podatków, któreby rozszerzenie fabryki 
spowodować miało. To potężny środek zachęcenia 


 |krajowego i obcego kapitału, by się rzucił do 


krajowego przemysłu, by podniósł produkcyę prze- 
mysłową*. 

Nie wiemy dokładnie, na jakiej podstawie obu- 
dziła się obawa, że Sejm obecny powstrzyma dal- 
szy rozwój swego programu ekonomicznego , bo 
jakkolwiek odzywają się głosy, żądające oszezę- 
dności w rubryce zasiłków na cele przemysłowe, 
mimo to trudno przypuścić, by Sejm dał się 
sprowadzić z dotychczasowej roztropnej drogi na 
manowce. 


m EO ZEE ZE ZA 


Petycye 


odczytane na szesnasiem posiedzeniu Sejmu. 


Gmina Stryjówka i okoliczne, przez p. Siczyń- 
skiego, w sprawie przeniesienia rogatki mytniczej 
na drodze powiatowej Zbarazko - Tarnopolskiej. 


Marya Wencek, wdowa po nauczycielu, p. Pp. i 


Romana Czartoryskiego, 0 przyznanie jej daru 
z łaski. — Przysiołek Kłodna ad Męcina powiatu 
Limanowskiego, p. p. Komera, o odłączenie jej 
od Męciny i utworzenie samoistnej gminy. — Wy- 
dział powiatowy w Kamionce Strumiłowej, p. p. 
St. Badeniego, w sprawie przywilejów Banku 
austro - węgierskiego. — Gmina Zielona pow. 
Husistyńakiego, p. p. Maxa, o uwolnienie od 
uiszezania powinności poddańczych za gruata na 
tarytoryum rosyjskiem. — Rada szkolna miejsco- 
wa i zw. gm. w Dragónówce pow. Tarnopolskie- 
go. p. p. Maxa, o subwencyę na zreorganizowa- 
nie miejscowej szkoły; — Jan Gromadkś, nau- 
czyciel kierujący w Kałuszu, p. p. Romanowi- 
cza, o przyznanie mu 7-miesięcznej służby do 
uzyskania trzeciego pięciolecia. .— Gmina m. Dę- 
bicy, p p. Lenińskiego, o pozwolenie na pobór 
dodatków. gminnych od napojów słodzonych spi- 
rytusowych. — Pankracy Zwierz i inni pogo- 
rzelcy Z Żółtaniec pow. Żółkiewskiego, p. p. Le- 
nińskiego, o zapomogę, — Zwierzchność gm, Na- 
górzany, p. p Abrahamowicza. o zapomogę na 
budowę szkoły. — Jan Ustjanowicz, właściciel 
gruntu w Mikołajowie, p. p. Abrahamowicza, o 
obronę przeciw rozęzeniom Banku włościań- 
skiego. — Wilhelm Merysn, właściciel gruntu 
w Burythalu, p. p. Abrahamowicza, w powyższej 
sprawie. — Oktawia Knybel, wdowa po sekreta- 
rzu miejskim w Krośnie i byłym mandataryuszu, 
p. p. Wsygarta, o zapomogę. — Mieszkańcy wsi 
Pobuk pow. Stryjskiego, p. p. Antoniewicza i 
mieszkańcy gmin Rokszyc, Nowycia, Bcyklińce, 
Tysowa, Prysłup, Bielanka, p. p. Romańczuka, o 
ochronę od dzikiej zwierzyny. — Sofron Nie- 
dzielski, prof. gimnazyalny w Stanisławowie i 
wydawca słownika małoruskiego, p. p. Romań- 


cy Lewicki, właściciel domu w Dunajowie, p. p. 


*Torosiewicza, w sprawie czynszu za najem ko- 


szar dla żandarmeryi. — Wydział powiatowy w 
Sanoku, p. p. Słoneckiego, w sprawie przywile- 
lejów Banku austro - węgierskiego. — Adam Ta- 
baczyński, p. p. W. Koziebrodzkiego, o zwrot 
jednej trzeciej kosztów, poniesionych na zabozpie- 
czenie br.egów Dunajca pod Wróblowicami. — 
Piotr Kwaściewski i Henryk Rutkowski, przed- 
siębiorcy budowy mostu na Sanie pod Jarosła- 
wiem, 0 zarządzenie zwrotu należytości z tytułu 
tego przedsiębiorstwa. 


Wywóz bydła z Galicyi i znaczenie tar- 
gowicy wiedeńskiej dla kraju. 


I 


<ZZZZE 


Kraków 3 Stycznia 18£6 


w całej Galicyi przypada przeciętniejspędu i dowozu bydła rzeźnego, cieląt, świń i 
2857 sztuk bydła na 1 kilometr kwadr., gdy|jowiec na targ wiedeński pochodzenie spędzonego 


w Morawie 30.49, na Śląsku 37.18, w Czechach 
40.27. Szczególniej w powiatach wschodniej Ga- 
licyi hodowla bydła przez włościan prowadzona 
całkiem upadła, po dworach zaś, gdzie w wiel- 
kiej części prowadzi sę gospodarstwo gorzelnia- 
ne nie ma żadnej hodowli, nie opłaca się żadne 
gospodarstwo mleczne i tylko przez pół roku sta 
wia się na stajni woły opasowe. W tych wscho- 
dnich powiatach przypada zaledwie od 16 do 22 
sztuk bydła na kilometr kwadr, podczas gdy za- 
chodnie powiaty, jak Wadowice, Jasło, powiat 
krakowski mają po 44, Rzeszów 43, Gorlice 42, 
Bochnia, Brzozów, Łańcut po 41, Dąbrowa 39 
sztuk na kilometr kwadr. Zresztą wszystkie po- 
wiaty zachodnie prócz Pilzna mają więcej bydła, 
niż przeciętna w Galiegi, a jedno Lisko niemal 
przeciętną, prawie zaś wszystkie powiaty wscho- 
dnie, prócz Stanisławowa, Drohobycza, Sambora, 
Sniatyna, Tłumacza, Kołomyi i Rohatyna mają 
mniej bydła, niż przeciętna dla całego kraju. 
Przyczyny upadku hodowli w Gali- 
cyi, zwłaszcza na Podgórzu i na Podolu, prze- 
dawszystkiem upadku hodowli włościańskiej były 
i są nader różue. Przedewszystkiem stuletnie 
otwarcie granicy wschudniej dla bydła stepowe- 
go, wyłącznie w interesie zaopatrzenia w tanie 
mięso Wiednia, dalej spęd taniego bydła stepo- 
wego iszarazy idące ze stepów. Wzrost eukro- 
wnietwa i wielkich gorzelń melasowych w Oze- 
chach wywołał po r. 1865 ogromną produkcyę 
mięsa w Czechach i Dolnej Austryi. Z wzrostem 
opasowego gospodarstwa węgierskiego powstał po 
r. 1867 dla galicyjskiego gospodarstwa wypaso - 
wego straszny konkurent na targowicy wiedeńskiej. 
Niemcy utrudniły najprzód w r.1873, a później w r. 
1879 zamknęły granicę dla galicyjskiego a wzglę- 
dnie austryackiego bydła. Do dzlszych przyczyn 


do Wiednia bydła, spędn według miesięcy, stanu 
bydła opRsowego na stajniach gorzelnianych w Ga- 
lieyi, przyczem nadmienić wypada, iż 500 gorzeliń 
wypasa u nas 47572 sztuk bydła na rok. 

Niepodobna nam przytaczać tych wszystkich 
zajmujących szczagółów. Przechodzimy więc do 
cen wiedeńskich, które dla bydła ga- 
lieyjskiego przedstawiają się niekorzystnie, 
Za cetnar metryczny płacą: 


bydła galicyjskiego . 56 do 61 złr. 
„ węgierskiego . 5475 „ 64 , 
„ niemieckiego . 54 oWÓŻ - 


Wprawdzie cena bydła galicyjskiego zaczyna się 
od nieco wyższej, to jednak najwyższa cena za 
cetnar galicyjski jest 61 złr., gdy niemiecki 63 
złr., a węgierski 64. Przyczyną tego jest mniej- 
szy wyrost i gorsze karmieuie naszego bydła. 
Poseł Proskowetz nazwał raz bydło galicyjskie na 
targu wiedeńskim: Spodiummaleria'e, t. j. ma- 
teryałem na kości. Tak Źle nie jest, jednak nie 
zawodnie na tem polu mamy wiels do robienia. 

Wartość wreszcie wywozu bydła z Ga- 
lieyi, biorąc średnią z lat od 1882 do 1884, 
wynosi po strącenin kosztów transzportu od 
3,300.000 do 4 000.000 złr. rocznie. 


E 


„Monopol wódczany w Niemczech. 


Od dłuższego już czasu dzienniki niemieckie 
różnych odcieni politycznych rozpisują się jedne 
życzliwie, drugie niechętnie o projekcie rządo- 
wym, który ma się wrótce pojawić w parlamen- 
cie, zmierzającym do monopolu wódezanego, po- 
jlegującego na tem, że skarb państwa będzie po 
| stałych cenach wykupywał wszystek spirytus, 


należą nadmiernie wysokie taryfy kolejowe dla | wyprodukowany w gorzelniach prywatnych, i sam 
wywozu bydła, powolność transportu i organiza- {zajmie się tak handlem hurtownym, jak i drobną 
cya targowicy wiedeńskiej, panowanie kliki wy-jrozsprzedażą po szynkach na wzór sprzedaży ty- 
zyskiwaczy w postaci komisyonerów, zwyczaje |toniu w Austryi. 

targowe (usanse) co do wagi i odciąganych pro-| Z tak doniosłej reformy w tej gałęzi przemy- 
centów, wysokie taksy, spezy targowe i t. p. Do,słu i handlu spodziewa się rząd znacznych ko- 
wewnętrznych przyczyn upadku hodowli bydła ;rzyści; lecz i producenci upatrują dla siebie w tej 
należy brak przemysłu rolniczego, upadek go- | reformie wiele dogodności i pożytku. 

rzelń, forsowanie przez szereg lat gospodarstwaj Sprawa ta, jeżeli wejdzie w wykonanie, nie 
obszarowego, czysto zbożowego, ze szkodą upra-| będzie bez silnego wpływu na zagraniczny han- 
wy roślin i okopowin pastewnych, brak meliora- | del spirytusem, jest zatem, pominąwszy inne oko- 
cyi łąk, powodzie górskie niszczące łąki i pasze  liczności, nader wielkiej wagi dla tej gałęzi prze- 
porzeczne, wycięcia lasów górskich, a przez toj mysłu u nas. , 
pozbawienie stałej wilgoci pasz górskich, hal i| Jak natę sprawę zapatrują się ziemianie w Po- 
połonin a nawet łąk i pastwisk nizinnych, dalej |znsńskiem, a skutkiem tego, jak prawdopodobnie 
brak ustawy wodnej, nieumiejętne hodowle, brak | będą głosować posłowie polscy w parlamencie 
dostatecznej liczby weterynarzy, brak przymuso- | niemieckim, można sobie zrobić wyobrażenie z ar- 
wej asekuracyi bydła, niedostateczne popieranie |tykułu Dzien. Poznańskiego, który tak opiewa: 


obór zarodowych, brak buhajów gminnych i usia- 
wy regulującej stosunki rzeźnicze, wreszcie za- 
mięszanie pojęć co do wyboru rasy odpowiedniej 
it. d. 

Wywóz bydła z kraju naszego odby- 
wa się w małej części na Sląsk i kraje korony 
św. Wacława, które kupują małą część bydła do 
swoich fabryk rolniczych, na Sląsk, który wyku- 
puje w zachodnich powiatach galicyjskich piękne 
jałowice dia rozpłodu, w lecie pewien eksport do 
czeskich zdrojowisk, główny zaś eksport 
jest do Wiednia. 

Dla galicyjskiego wywozu bydła, mięsa, wyro- 
bów mięsnych. tłuszczów zwierzęcych po części 
dla wywozu masła i jaj, ma wiedeńska targowi- 
ca, konsumcya stolicy państwa, wielkie znaczenie; 
dla wywozu bydła rogatego i świeże- 
go mięsa ma Wiedeń dla Galieyi 


pierwszorzędne znaczenie. Səma Gali- 


cya dostarcza więcej bydła rzeźnego do Wiednia. 
niż wszystkie inne kraje Cislitawii razem. Przez 
powstanie targowicy w Preszburgu w roku 1884 
spadła liczba wołów węgierskich na targowicy 
wiedeńskiej ze 101.858 na 48.213. to znaczy 
przeszło o połowę. Przez to poduiosła się rola 
Galicyi z 20.46 pre. w r. 1888, na 32.16 pre. 
w roku 1884. Cyfry te wskazują, jakie znaczenie 
ma dla konsumentów wiedeńskich bydło galicyj 
skie, wskazują też, że odpowiednio do tego zna: 
czenia przy solidarnem dzisłaniu, mogłaby Gali- 
cya na targowicy wiedeńskiej wywalczyć sobie 
nie względy, ale odpowiednie do awego znacze- 
nia traktowanie. 

Praca ta nie jest łatwą. Handel bydłem 
rzeżźnem w Wiedniu pozostawał i dotąd 
jeszcze pozostaje w rękach szajki wiedeńskich 
spekulantów, której szachrajstwa wykrył dr. Ru- 
towski z właściwą mu dosadnością. Wzięła ona 
handel bydłem w monopol, wyklnczający wszelką 
konkurencyę z największą szkodą producentów, 
rzeźników i konsumentów. Głalicya traciła i traci 
miliony na instytucyi zwanej komisyonarsmi, a 
raczej na szacherce pasożytów wiedeńskich , ży- 
jących kosztem producentów prowincyonalnych, 
a jedaak mając tylko tę jedną targowicę otwartą, 
musiała i musi wysyłać swój towar do Wiednia. 
Nadto monstrualne stosunki taryfowe na kolejach 
galicyjskich i kolei północnej ogromnie utrudniały 
handel bydłem galicyjskiem. 

Z tych powodów Galicya nie mogła zająć do- 
minującego stanowiska na targu wiedeńskim, a 
wyzyskanie tej roli przy naszej nieporadności, 
przy naszem braku zmysłu solidarnego działania, 
łącznej akeyi Ra całej linii, jak to znakomicie 
rozumieją Węgrzy. wcale się n'e zapowiada. 

Mimo to wszystko wywóz hydła z Gali- 
cyi wzmagał się, głównie w skutek zamknięcia 
granicy. Wzrost eksportu w r. 1883, od zam- 


wa zdają się być cele nowego prawa mono- 
polu: 

Przyjście w pomoe zagrożonemu przemysłowi 
spirytusu, na którym większa część gospodarstw 
się opiera. 

Z podwyższenia cen spirytusu nie tylko te ma- 
jątki będą korzystać, w których się gorzelnie 
„znajdują, ale równie te, od których gorzelnie zie- 
,mniaki kupują; gdyż jest rzeczą jasną, że z pod- 
i niesieniem cen spirytusu także cena ziemniaków 
się podniesie. 

Drugim celem monopolu kędzie podniesienie 
moralności i zdrowia ludu. Podniesienie ceny 
,okowity spowoduje ograniczenie zbytecznego pi- 
‘cia, 8 niedopuszczenie do konsumcyi nieczyszczo- 
„Dego spiryiusu (fuslu) będzie wielką ochroną 
zdrowia. 
| Trzecim wreszzie celem monopolu będzie pod- 
wyższenie dochodów państwa, gdyż 
nie podpada wątpliwości, ża państwo z nowego 
opodatkowania spirytusu może dla siebie wyzy- 
skać rocznie na czysto po potrąceniu wydatkow 
z administracyi monopolu wynikających, de 185 
milicnów marek, jak nam to artykuły tyczące te- 
go przedmiotu, tak „Berlińskiej Spiritus Zeitung 
i „Landwirthschaftliches Centralblatt fr die Pro- 
ving Posen“ wykazują. 

Rządy Rzeszy niemieckiej są przymuszone pod- 
|nieść dochody państwowe, gdyż przy systemie 


|ciągłej gotowości do wojny, jaki w całej Europie 


istnieje, dochodami teraźniejszemi wystarczyć nie 
mogą. Rządy przeto starają się przez nowe opo- 


|datkowanie spirytusu, czyli przez monopol do-. 


chody swe podnieść, i przyznać trzeba, że jeżeli 
dochody państwa niemieckiego podniesione być 
mają, to ten sposób, jako podatek konsumcyjny 
na artykuł niekoniecznie do życia niezbędny, 
najmniej byłby uciążliwy. 

Wracając jeszcze do korzyści, jakieby właści- 
ciele gorzelni z zaprowadzenia monepolu państwo- 
wego na spirytus odnieśli, to oprócz podniesie- 
nia ceny spiryiusu. jeszczeby inne pośrednie ko- 
|rzyśei dla właścicieli wynikły. 

Wiadomą jest rzeczą, że ażeby jak najniższą 
akcyzę płacić, czyli ażeby z zacieru, od którego 
teraz akcyza się płaci, najwyższą ilość spirytusu 
wyciągnąć, właściciele gorzelni są zmuszeni jak 
jnajgęstsze urządzać zaciery, przez to tracą b do 
7 procent surowego fabrykatu, t. j. ziemniaków 
i jęczmienia. Po zaprowadzeniu monopolu, co za 
sobą zniesienie akcyzy pociągnie, będzie korzy- 
stniej cienkie robić zaciery, co zysku 5 do 7 pro- 
cent przyniesie. 

Przy stałej państwowej cenie spirytusu, co 
,2 monopolu wynika, właściciel gorzelni nie bę- 
| dzie sprzedanał swego spirytusu jednę do trzech 
i więcej marek niżej berlińskiej lub poznańskiej 


przemysłowy dotacyą roczną najmniej: e 
piędziesięciu tysięcy, z tem, ażeby wszel-! Wyszedł z druku drugi Rocznik stat ysty- 
kie zwroty z udzielanych i dotąd już udzielonych ki przemysłu i handlu krajowego, któ- 
pożyczek wpływały nazad do tego funduszu, z ry zawiera bardzo cenną rozprawę dra 'Uadeusza 
przezneczeniem na: 1) bezzwrotne jednorazowe ' Rutowskiego, referenta statystyki przemysłu i han- 
subwencye, jako zachęty i premie zasłużonych a dlu w Krajowem Binrze statystycznym, pod na- 


knięcia granicy z 35.904 na 46.098 sztuk w r. ceny, tylko pełną cenę od rządu otrzyma, będzie 
1884, to znaczy w ciągu triech lat e Biz nie mała korzyść dla producentów. Również 
nego działania ustawy o zamknięcia granicy, do | ustaną dolewki, prowizye kupujących, obrachunki 
wodzi najlepiej, jak ta ustawa była potrzebną dla | transportu, i często podstępne warunki kontra- 
Galicyi, jakie kolosalne straty Galicya poniosła | któw. Wreszcie ustaną zupełnie interesa giałdo- 


przedsiębierczych ; 2) na zakupno i rozdawanie ma- 
szyn. warsztatów, narzędzi ulepszonych, drobnych | 
motorów, także wzorów, modeli i t. p; 3) na | 
pożyczki nisko procentowe dla przemysłowców, 
którzy znacznie rozszerzą lub ulepszą swoje przed- | 
siębiorstwa w gałęziach przemysłu, nagląco wy- 
magających rozwoju, lub wprowadzą nowe gałę- 
zie przemysłu; 4) na wydawnictwa podręczników 
przemysłowych ze wszystkich dziedzin przemy- 
słu, na wydawnictwa książek dla rękodzielników, 
na wystawy i t. p 

II. Szezodrze udotować fundusz na szko- 
ły przemysłowe. Potrzeba szkoły przemy- 
słowej dla całej grupy przemysłu we Lwowie, 
uznana już przez rząd. Wiąże się to z niezbę- 
dnem Muzeum przemysłowem, które stać się mo- 


pisem na czele artykułu zamieszczonym. 

Autor zaszczytnie znany z głębszego na rzecz 
poglądu, umiejętnego traktowania przedmiotu 
wielkiej znajomości literatury ekonomicznej i pi- 
sarskiego talentu oddał przez swą pracę znako- 
mitą usługę gospodarstwu krajowemu, gdyż wska- 
zuje w niej nowe drogi dla handlu bydłem. mię- 
sem i innemi artykułami żywności — bandlu do- 
tychczas bardzo upośledzonego kn wielkiej dla 
kraju szkodzie. 

Z dziejów naszego eksportu bydła za granice 
kraju dowiadujemy się, że hodowla i wypas bj- 
dła w Galicyi, pomimo zwiększającego się wy- 
wozu, ciągłe się pogarszał. Szczególure od roku 
1857 do 1869 bardzo znacznie spadła ilość by- 
dła w Galicyi, bo o całych 11 48 pre. Obecnie 


przez 110 lat panowania wyłącznych względów 
na zaprowiantowanie Wiednia 1 prowineyj za- 
chodnich tauiem mięsem ze szkodą hodowli kra- 
jowej. Można śmiało twierdzić — powiada dr. 
Rutowski — że gdyby graniea była zamkniętą 
ed r. 1820, to Galieya i Bukowina byłaby da- 
wno w stanie dogiarczyć Wiedniowi krajowego 
bydła w znacznie większej ilości, niż przeciętna 
dowozu z Galicyi i przez Galicyę 78.125 sztuk 
i kraj byłby miał dziesiątki milionów zysku. — 
W latach od r. 1876 do 1882 — można śmiało 
przyjąć — byłaby Galicya i Bukowina miały o 
17,540.000 złr. więcej dochodu za bydło, to zna- 
czy około 3 miliony złotych rocznie. 

W celu wykazenia znaczenia dla Galicyi targo- 
wicy wiedeńskiej dr. Ruiowski podaje dzieje pa- 


nowania stepowego bydła, tudzież ciekawe cyfry: skowa, uchwalając ten punkt, przekroczyła 


we na spirytus, które tak producentom spirytusu, 
jak rzetelnemu handlowi nieraz ogromne przynio- 
sły etraty, a giełdziarzom korzyści.* 


Wypadki na półwyspi; 
Bałkańskim. 


Rząd serbski nie zamianował dotychczas peł- 
nomocnika, który ma wziąć udział w komisyi u- 
kładającej warunki pokoju. Na mocy rozej- 
mu, podpisanego także przez reprezentanta Ser- 
bii, jest ona wprawdzie do tego zobowiązana, w 
Belgradzie utrzymują jednak, że komisya wo,- 
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raby zapewniała produkcyi irlandzkiej należytą 
opiekę. Wicekrólem Irlandyi powinien być czło- 
nek rodziny królewskiej, mający przy swym boku 
tajną radę, która składa się dziś z 50 członków, 
e którą należy powiększyć przez zamianowanie 
stu nowych członków ze stronnietwa narodowego. 
Ozwarta część przyszłego parlamentu irlandzkiego 
ma być mianowaną przez koronę. Każda uchwała 
tego parlamentu może być jednak odrzuconą przez 
wieekróla za zgodą tajnej rady. Dla ochrony wła- 
ścicieli dóbr należy wydać ustawę, iż parlameat 
irlandzki nie ma prawa unieważoiać istniejących 
umów, 

Pan Labouchóre żąda nadto, aby nałożyć na 
rząd irlandzki obowiązek odkupy wania od właści- 
cieli na ich życzenie wszelkich gruntów za cenę, 
ustanowioną przez sądy ziemskie. Twierdze i za- 
łogi irlandzkie mają pozostać pod rozkazami an- 
gielskiega ministra wojny. 


kompetencyę, gdyż poruszyła kwestyę czysto po- 
licyezną, leżącą poza zakresem jej działania. 

Należy się spodziewać, że Serbia dotrzyma o- 
statecznie zobowiązania. Że w Belgradzie nie 
myślą o dalszem prowadzeniu wojny, świadczy 0 
tem rozpuszczenie armii serbskiej, 
która w większej części rozejdzie się przed świę- 
mi do domu. Na granicy bułgarskiej pozostaną 
tylko kadry pułków liniowych i pięć batalionów 
ochotników. 

W ostatnich dniach nadeszły znowu z Belgra- 
du skargi na okrucieństwa, jakich się Buł- 
garzy mieli dopuścić na graniey okręgu widdyń- 
skiego. W gminach Bregowa, Smerdan i Kapita- 
nowacz miano wymordować wójtów i więcej niź 
50 włościan. Bułgarzy nie pozostawiają tych za- 
rzutów bez odpowiedzi. „Agencya Havasa 0- 
trzymała urzędową depeszę z Sofii, w której nie- 
tylko zaprzeczono wszystkim wiadomościom ubli- 
Żującym armii bułgarskiej, lecz nawet oddające 
pięknem za nadobne, zwslono całą winę Ra Ser- 
bów, gdyż nie bułgarskie, ale serbskie wojsko 
miało mordować włościan. Yy 4 

Z Sofii donoszą, że koszta, jakie pociągnęła za 
sobą wojną z Serbią, są mniejsze, niżeli pierwo- 
tnie przypuszczano. Wszyscy oficerowie rezerwy 
zrezygnowali z przypadającej na nich gaży, ofice- 
rowie wschodnio-rumelijscy z połowy płacy. Caty 
tabor, liczący 3.000 wozów, z małym wyjątkiem, 
dostawiony dobrowolnie przez ludność, a prawie 
wszystkie artykuły żywności dostarczyła darmo 
ludność bułgarska. K 

Sułtan Abdul Hamid wydał 21 grudnia Irade, 
mocą którego przyszła do skutku umowa mię- 
dzy Wysoką Portą a baronem Hir- 
szem Umowa ta polega na tem, iż br. Hirsch 
wypłaci Porcie milion funtów tureckich, czyli 28 
milionów franków, które mają być złożone w pa- 
ryskiej fi Banku Ottomańskiego. Natomiast mo- 
że on odebrać kaucję, którą w r. 1872 złożył w 
kwocie 11'/, milionów franków. Baron Hirsch o- 
bejmuje zarząd wszystkich kolei tureckich; za- 
trzymuje dla siebie dochody aż do 7.000 fr. z ki- 
lometru na rok, z nadwyżki zaś dostaje 55 pre. 
Pozostałych 46 pre. dostaje się Porcie 1 służy do 
umorzenia pożyczki. Hirsch gwarantuje, iż owe 
45 pre wyniosą przynajmniej 1.500 fr. od kilo- 
metra rocznie; poręka ta traci jednak wszelkie 
znaczenie wobec artykułu umowy, na mocy któ- 
rego cały możliwy niedobór ma być skapitalizo- 
kaa i doliczony do długu, zaciągniętego przez 

ortę. n 

Warunki powyższe są tak korzystnemi dla p. 
Hirscha, a tak uciążliwemi dla Tureyi, iż tylko 
zupełny brak gotówki mógł ją skłonić do ich pod- 
pisania, Mimowoli nasuwa się pytanie, na jak 
długo wystarczy Porcie ten milion funtów? 


| Ce C za POOR" 


Przegląd polityczny. 


Donieśliśmy już, że prof. Sbarbaro, wyda- 
wea osławionego polemicznego pisemka Forche 
Caudine, skazany za oszczerstwo na kiika lat wię- 
zienia, został w Pawii wybranym do parlameniu 
włoskiego. Podobny wypadek zaszedł przed dwo- 
ma laty w Rzymie, gdzie większość głosów pa- 
dła również na uwięzionego za potwarze dzien- 
nikarza Ooecapieller. Wybór Sbarbary jest 
w każdym razie silnym protestem przeciw kiero- 
wnikom polityki włoskiej, których dzisiejszy po- 
sel w nająwałtowniejszy sposób w pismach swo- 
ich oczernił. W Rzymie nie ehciano w pierw- 
szej chwili wierzyć wiadomościom o wyniku wy- 
borów w Pawii. Na życzenie ministra sprawie- 
dliwości zebrała się nazajutrz po wyborze rada mi- 
nistrów i postanowiła wypuścić Sbarbarę z wię- 
zienia. 

Między Anglią i Włochami toczą się znowu 
układy o rozszerzenie panowania włoskiego na 
wybrzeżu egipskiem. Włochy zamyślają 
ufortyfikować wybrzeże pod Massawą 


Armia angielska odniosła we środę świetne 
zwycięstwo nad powstańcami sudań- 
skimi. Gen. Stephenson odparł zwycięsko nie- 
przyjaciela, zabrał mu 20 chorągwi i dwa działa 
i dotarł aż do Ginnis. Times otrzymał następują- 
cą depeszę, wysłaną z obozu angielskiego na dwa 
dni przed bitwą: „Generałowie Stephenson i 
Grenfall przybyli do armii. Całą siłą zbrojną po- 
dzielono na dwie brygady pod dowództwem ge- 
nerałów Builera i Huyshe. Pułkownik Hibberi 
dowodzi angielską i egipską artyleryą, a pułko- 
wnik Blake korpusem jazdy, złożonym z angtel- 
skiej i egipskiej konnicy, z piechoty na koniach, 
i z angielskich i egipskich oddziałów na wielbłą- 
dach. Nieprzyjaciel wykonał dzisiaj demonstracyę 
w kieranku twierdzy Koszeh i został powitany 
ogniem działowym. Siły nieprzyjacielskie liczą, 
sądząc na oko, około 3.000 ludzi, rozstawionych 
na przestrzeni 1*j, mili angielskiej. Krążą pogło- 
ski, że między emirami panuje niezgoda ; najbar- 
dziej sfanatyzowani między nimi pragną bitwy*. 
Według obliczeń Timesa miał gen. Stephenson 
w dniu bitwy 65.000 ludzi pod swemi roz- 
kszami. 


Kraków, 2 stycenia 


W ministerstwie oświaty i wyznań od 29 
grudnia zaszły ważne zmiany co do rozdziału 
agend pomiędzy szefów sekcyjnych. Oprócz hr. 
Enzenberga i Hermana został szefem sekcyi do- 
tychczasowy reterent radca David. 

Dzienniki niemieckie, donosząc o tem twierdzą 
stanowczo, że wkrótce pójdzie na pensyę po 45-le- 
tniej służbie radca nadworny p. Gniewosz, 
8 na jego miejsce będzie powołany do minister- 
stwa inny Polak, lecz nie na szefa sekcyi, tylko 
Da radcę sekcyjnego. 

Dla kontynnowania rokowań ugodowych 
miedzy Austryą a Węgrami mają wkrótce przy- 
być do Wiednia ministrowie Tisza, Szapary i 
Bzechonyj, bo hr 'Taaffe z powodn słabości nie 
może wyjechać do Pesztu, gdzie te rokowania 
dotąd się odbywały. Rozchodzi się tu o porożu- 
Mienie się w wielu kwestyach zasadniczych co 
do ugody cłowo-handlowej i co do podstawy, na 

rej ma się oprzeć na przyszłość stosunek Au- 
stro-Węgier do państw ościennych. Dotychczaso- 
We rokowania — jak wiadomo — zdradziły tak 
Tóżne zapatrywania, że konferencja wspólna ro- 
£ószła się na niczem. 


Według Grażdanina pogłoski o p rzyj 8 $- 
dzie do Petersburga księcia bułgar- 
skiego są w tej chwili nienzasadnione, a przy- 
najmniej przedwczesne. Stąd wszelako nie należy 
wnioskować, jakoby Rosya sprzeciwiać się miała 
rozwiązania przez mocarstwa kwestyi rumelijskiej 
w duchu życzeń Bułgaryi. 


Sprawy miejskie. 


Lwów, 30 grudnia. 

(=) Na dzisiejsaem posiedzeniu Rady miejskiej 
wystąpił dr. Gerstmann z wnioskiem nagłym, 
w sprawie reorganizacyi żeńskiej szko» 
ły wydziałowej. W myśl wniosków referenta 
zapadły następujące uchwały : 

1) Bada miasta Lwowa zgadza się na proje- 
ktowaną przez e. k. Radę szkolną okręgową reor- 
ganizacyę Szkoły wydziałowej żeńskiej w myśl 
ustawy Szkolnej z dnia 2 lutego b. r. (Dz. u. 
kr. Nr. 28) i ustanawia dla tejże czwartą posadę 
nauczycielki z płacą 900 złr. t. j podwyższa 
płacę jednej nauczycielki z 700 złr. na 900 
złotych reńskich. Ws 

2) Wyznacza remuneracyę z8 naukę higieny w 
rocznej kwocie 120 złr. A 

3) Zgadza się na utworzenie przy szkole wy- 
działowej kursu praktycznego robót kobiecych i 
nstanawia posadę nauczycielki z płacą 700 złr., 
pomocnicy z płacą 300 ` złr., tudzież obowiązuje 
się opłacać honoraryam pó 2 złr. od godziny za 
naukę rachunków kupieckieh, korespondeneji han- 
dlowej i geografii handlowej i przeznacza remit- 
neracyę Za nadzór v kwocie 100 złr., zaś A 
usługę 40 złr. PR 100 złr, a na potrzeby 

solaryjne 20 złr. rocznie. 
0 Zęzdsa się na utworzenie kursu dopełnia- 
jącego teoretycznego, obejmującego s podaja, ka 
godniowej nauki i obowiązuje 819 OP wa jp 
rarya po 2 złr. ra godzinę tudzież za nadzór wy 

je 8 złr. rocznie. -o 

RASĘ AE upis ve od nosepnio w kwocie 

„i czesne 2 zdr. miesięcznie. 
: D Przyjmuje projekt statutu dołączony do spra- 
wozdania o. k. Rady szkolnej okręgowej z d 
listopada 1855 r. 


Z GA 
Finansowe skutki dziesięcioletniego braku 
sprawozdań konserwatorskich z Galicyi. 


Gaseta Kreyżowa nalega energicznie na rząd 
pruski, ażeby przystąpił nareszcie do ostateczne- 
BO zakończenia sporów z Kościołem. Kon- 
pa watywny dziennik pruski sądzi, że rząd mógl- 
gz, A porozumieć z Kuryą rzymską bez pośre- 

Niectwa katolickiej partyi w sejmie. Oba odłamy 
partyj konserwatywnej i całe stronnictwo naro- 
Owo - liberalne chętnie przystąpiłyby do rewizyi 
Ustaw majowych, gdyby rząd przedłożył sejmowi 
Projekt, na któryby stolica apostolska także mo- 
A się zgodzić. Dziennik berliński wykaznje, że 
Zakończeniem walki kultarnej wypadłaby Windt- 
Orstowi najskuteczniejsza broń z ręki, podczas 
dy wszelkie napaści urzędowych gazet ua stron- 
nictwo katoliekie nie prowadzą do celu, dopóki 
ugoda z Rzymem nie przyjdzie do skntku. 


Jowrnal des dźbats nie ukrywa jmaniej 
smutnego wrażenia, jakie Wied Ea 
zajścia na ostatniem posiedzeniu Íz- 
by, na którem członkowie prawicy zarzucili skru- 
tatorom nadużycia przy obliezaniu głosów. Dzien- 
nik ten wyraża się w spotób następujący: „O ile 
sobie przypominamy, skandal podobny wydarzył 
Się po raz pierwszy. Widzimy co się stało z tra- 
dycyami honoru i solidarności w Izbie pochodzą- 
cej z powszechnych, bezpośrednich wyborów. — 
Dopóki do podobnie gwałtownych seen przycho- 
dziło jedynie z powodn nieporozumień w spra- 
wie porządku dziennego, nie naruszały one ho- 
noru Izby. Po ostatnich zajściach położenie się 
zmieniło i nasuwa się pytanie, czy można pozo- 
stawić tej Izbie prawo rozstrzygania kwestyi o- 
sobistych.* 


(Ciąg dalszy.) 

Napróżno jednak oglądamy się za jakiemikol- 
więk apo beki sprawozdaniami ze strony in- 
nych konserwatorów galicyjskich, pomimo, że urzę- 
dowanie niektórych z nich jest już bardzo dłu- 
giem, bo sięga r. 1878. r 

Brak formalnych peryodycznych sprawozdań pi- 
sanych do Komisyi centralnej, do Akademii umie- 
jętności i do Wydziała krajowego ) nie jest je- 


Po krótkiej świątecznej przerwie zwróciły dzien- 
niki angielskie znowu całą swą nwagę na sprawę 
irlandzką. P. Labouchóre, członek Izby gmin, 
ogłosił w Timesie szczegółowy program ugody, 
który jest tylko rozwinięciem programu przypisy- 
wanego powszechnie Gładstone'owi. Sądzi on, że 
posłowie irlandzey powinni zasiadać w wspólnym 
parlamencie, z prawem głosowania we wszystkich 
sprawach, obchodzących całe państwo. Do bu- 
dżetu wspólnego będzie się Irlandya przyczyniać 
w stesnnku z góry ustawą oznaczonym. P. La- 
bonchóre zgadza się nawet na reformę ustaw 
ełowych i zawarcio z Irlandyą ugody ełowej, któ- 


1) Suchych wykazów rachunkowych, o ile isto- 
tnie były one składane Wydziałowi krajowemu na 
wyrażne polecenie z kredytów udzielanych konser- 
watorom z funduszu krajowego „do S$wobodnej dys- 
pozycyi* nie można tutaj uważać za sprawodzdania 
we właściwem znaczenin. Liczne zresztą fakta do- 


w 


4 | kapitularza katedralnego i t. p. podczas gdy równo- 


dnak jedyną sferą, w której niejasność, nieodpo- |edrowych tradycyj w sztuce religijnej i umieję- | Russel, przybędzie jeszeze deklamacya, cenionego 
wiedzialność i absolutyzm krajowych urzędników |tnej konserwacyi jej zabytków, podczas gdy w |powszechnie artysty soeny naszej p. Wł. Szymanow- 
konserwatorskich występuje na zewnątrz i zazna- |innych krajach takie instytucye coraz to więcej, |skiego. Wobec rozmaitości programu, który poniżej 
cza się; wiadomo przecież, że wbrew wyraźnemu, dzięki energicznemu poparciu organów konserwa- | podajemy, wszelka zachęta publiczności do poparcia 
ustawą przepisanemu obowiązkowi ($ 23 _ Bozp. | torskich rozwijają się i mnożą, a nareszcie także |exlachetnego celu poranku jest zbyteczną. 

minist. ośw. z d. 14 września 1875) galicyjscy | przy odpowiednich obradach zebra-| P. Ella Russel była wczoraj obecną na raucie u 
konserwatorowie zabytków sztuki nietylko Komi-|nego właśnie Sejmu krajowego. hr. Zygmunta Cieszkowskiego, wśród licznie zebra- 
syi centralnej nie przedkładają planów restaura- Dr. Włodsimiere Demetrykiewice, |nych zwolenników jej pięknego śpiewu. 


cyi, nawet najważniejszych zabytków do zaopinio- W kal odka br 

e R : : : > | o E poranku muz almym KRZÓWAA ZIAN YHN ngpo 

ponien zatwierdzenia , lecz także tej samej EOT UML dzielę, p. Ella i odśpiewa aryo z Lindy, Lo- 
Yronika. 


tody trzymają się atale wobec komisyi historyi hengrina i Rigoletta, kapelmistrza p. Hock odegra 
ki WO. umiejętności i jej rap R adi Tem (a dur) oraz Mazurka 
ME" EEU y towarzystw ; a eCnE Zarzyckiego, orkiestra zaś 13 pułku rozpocznie kon- 
zaś konserwatorów sekeyi Ii KL na posiedzeniach KRraków ; cert Uw órtnz Mehula „Les deux aveugles“. Bi- 
czy to komisyi historyi sztuki Akademii, czy też "e > 2 stycznia lety na tẹ bdukcóą interesującą zarówno ze wzglę- 
towarzystwa ów. Łukasza itp. inetytueyj (wbrew Posłowie dr. Weigel, dr. Zoll i dr. Łepkowski, |du na oel jake i na wartość współndział biorących 
woli ustawy porów. $ 11 statutu K. O, oraz $ 8 |wozoraj wieczór wyjechali pospiesznym pociągiem do|w wykonaniu powyższego programu, wydaje księ- 
Rozporządzenia minist. oświaty z d. 14 września | Lwowa. garnia p. Krzyłanewskiego. 
H le ERA owira się, tak HE Eureka. Na pisemne wezwanie dra M. Schmidta] W Kole artystyczno-literackiem na ostatniem 
nie,„że Mg J ziwić przestano. Ło ga-| prezesa magistratu krakowskiego, zebrali się wozo- |środowem zebrania był obeony p. S. Rogoziński. 
mo da się powiedzieć nie tylko o urzędowych |raj o godz. 11 przed południem urzędnicy, „koncep- | Prezes Koseak i ka. kanonik Polkowski wznosili 
zjazdach konserwatorów, urządzanych z tak zba- towi i niekonceptowi* dyetarynsze, wszyscy w stro- |toasty na oześć znakomitego podróżnika i nieobe- 
kła pca przez e. k. komisyę centr., jach balowych, aby złożyć w sali posiedzeń magi-|enego p. L Janikowskiego, za co p. Rogoziński Ber- 
na których zwykli nasi konsetwatorowie świecić stratu, ozdobionej kwiatami, emblematami władzy |decznie podziękował. P: Karesz z wielkim wdzię- 
ŚR ŚWĄ e, bosaka, nie bez oczywistej szkody | burmistrzów krakowskich i wielkim fotelem prezy- |kiem zaśpiewał kilka pieśni ukraińskich, a na za- 
R dc?) PAWŁA p ść kra- | dyalnym, życzenia noworoczne p. dr. Szlachtowskie- | kończenie fantażyą własnej kompozycyi, poczem po- 
| go. ) K ongri cheologieznych, | mu. Za pojawieniem się prezydenta, uroczyście wpro- |zbawiony wzroku śpiewak zbliżył się do p. S. Bo- 
jak np. ostatnim lwowskim, na którym jak wia |wadzonego, dr. M. Schmidt wygłosił mowę, której | gozińskiego ofiarując mu swój utwór. 
gomo, urząd konserwatorski Głaliecyi zachodniej treść — o prawdziwości wyrażonych w niej przekonań W Kasynie powszechnem odbędzie się 8 b. m, o 
Y he ZWT m nie był. nie chcemy powątpiewać — jest wielkiej dla miasta |godz. 7 wieczorem zgromadzenie ozłonków, oelem 
ak wygląda mniej więcej w praktyce system doniosłości. Pominąwszy pięć cytai łacińskich, orae | naradzania się oo do wyberu prezesa, jego zastępcy, 
udzielności konsenwatów w Galieyi, |zapewnień o synowskiem przywiągeniu i gorącej miłości | wydziału i komisyi rewizyjnej. Kasyno to dawniej, 
in TĄ PH pole dla dowol- urzędników i ciała nauczycielskiego płci męskiej i|jako wiadomo, przeważnie z niemieckich złożone 
| ai ACE hi oE nych osób uprzywi-|żeńskiej do osoby p. prezydenta, wskazał mówoa|ozłonków, dziś nie wiele jnż ich liczy, to też zarząd 
J ycù 1 popierający w najwyż-|na sgromny ład, jaki zapanował w magistracie, na|jego w całym składzie ma być na rok bieżący, po 
szym stopniu kar. ip dezorg a n i-f wspaniały dobrobyt mieszkańców, na ołbrsymie po-|ras pierwszy czysto polskim. 
seti ę oraz niepopularność całej in-frządki w mieście, na liczne machiny, kursujące pod| Zabawa tańcująca w kasynie powszechnem koń- 
stytucyi w nas zym kraju, która w innych] Wawelem, o wzroście oświaty, o szlachetnieniu | oząca rok stary, a witająca nowy, zgromadziła po- 
państwach oraz prowincyach tak zbawiennie w|duchowem mieszkańców, o budujących się szkołach, | ważną liczbę awolenników miłej, ochoczej zabawy. 
RE" NE działając i rozwijając sięjo Muzeum narodowem, o kursach robót kobiecych, |Do pierwszego kadryla ztanęło około 150, do ma- 
Hole 8oble e e Pra uznanie i od-|]o kursńoh handlowych, o kursach artystycznego |zura przeszło 60 par. Bawiono się ochoczo do go- 
Wi w 8poreczenstwie, , przemysłu — w ogóle o tem wszystkiem, oo wpro-|dsiny 6 zrana. Zabawa w sali strzeleckiej mniej 
logi 8 Zk na ujemne rezultaty i wewnętrzną |wadzonem zostało i już istniało przed objęciem rzą |była ożywioną. 
ea WE SEI are systemu niezawisłości {dów przez p. dra Szlachtowskiego. To wszystko u-| Festyn lodowy wczorajszy w ogrodzie Krakow- 
onserwatorów galicyjskich, nie myślimy bynaj-|ważamy za prostą grzeczność. Ważniejszemi atoli bo |skim wypadł bardzo Świetnie. Ogród oświetlony lam- 
MIO jennak Paa hymnów pochwalnych i unosić |obowiązującemi są solenne przyrzeczenia czcigodnego | pionami o świetle różnobarwnem wyglądał prawdzi- 
sty nać VOREN doskonałością ustawodawstwa f mówcy, jako drugiego wiceprezydenta mineta, iż tyl-| wie uroczo. Używający ślizgawki na gładkiej szybie 
AR m i Ka konserwatorskich w Austryi,]ko kilka kroków (byle nie były fałszywych) oddziela Į lodowej stawku mieli światła podostatkiem. gdyż 
POS „Ja 0 oone, Owszem zgadzając się|naa od „pryśnięcia áwiatła gazowego“ w mieście i|ogień chiński p. Mądrsykowskiego doskonale oświe- 
w najgzówniejszyc| zasadach z Czechami, którzy, fprzedmieściach, tndzież, iż lada dzień rozwiąsaną | oa? staw. Rakiety, bomby, świece rzymskie i fron- 
jakkolwiek liczą się z pangen stanem rzeczy [zostanie sprawa wodociągów, gdyż p. prezydent wy-|ton s młynkami wypadły jak najlepiej i w znpełno- 
iz dotychczasowym stanem onserwatorstwa pań- |nalazł już tajemnicę jej rozwiązania. Eureka! ści spełniły oczekiwania publiczności, Dość powie- 
stwowego w Austryi , „OTaZ pełną piersią korzy-| Dr. Szlachtowski dzięknjąc kwiecistemu mówcy, | dzieć, że urządził to wszystko znany krakowski 
stają z dobrodziejstw, jakich on dostarczyć może, |z właściwą mu skromnością oświadczył, iż go oie-|ogniomistrz. Ład i porsądek panował wzorowy. Za- 
nie czują się w ogóle mimo to zadowolnionymi *)|szy wierne przywiąsanie urzęduików i wiara w jego rząd ślizgawki postarał się o wszelkie wygody dla 
tak samo i my, ze stanowiska reprezentowanego |sprawiedliwe rządy. Jednak niestety w roku jednym |pabliczności, która atoli nie tak licznie się zebrała 
przez nas poglądu dotychezasowy ustrój konser-|tyle rzeczy nie dokonał, swłaszcza, iż josi tylko we|na tej pięknej zabawie, jak można było oczekiwać. 
watorstwa austryackiego, pojmowany jako całość, | wszystkiem wykonawoą woli Rady miasta. Muzyka wojskowa widocznie dla kontrastu z ły- 
za nie zupełnie odpowiadający wymogom dzisiej-|  Krótkiem, węzłowatem a Bzozerem było przemó. |żwiarsami dziarske szybującymi po lodzie usposo- 
szego postępu, zwłaszcza pod względem prawnym |wienie inspektora szkolnego p. Twaroga w grani |bioną była bardzo sennie Budzona tylko za każdym 
1 zasiłków skarbu państwa, uważać musimy. oach zwykłych życzeń noworocznych, złożonych pre- |razem przez niestradzonego gospodarza Ślizgawki 
„Lecz jeżeli bioręe do porównania więcej państw |zydentowi, jako prsewedniozącemu Rady szkolnej |od czasu do czasu dawała znaki życia. 
istonie z szerszego punktu widzenia słusznie] okregowej. Towarzystwo łyżwiarskie. Dnia 3 stycznia tj. 
zaniedbanym nazwać musimy ogólny Clągnienie losów krakowskich odbyło się dziś |w uiedzielę na stawach obok ogrodu botanicznego, 
stan konserwatorstwa państwowego|zrana w sali posiedzeń Rady miasta pod prsewo-|jako też w ogrodzie Krakowskim od 2—6 przygry- 
w Austryi (nie bez winy przesadnie wiązanych | dniotwem prezydenta dra. Szlachtowskiego, w obe-|wać będzie muzyka. 
z tą sprawą kościelno-politycznych względów), a|oności :. k. notarynszów pp. Gutowskiego i Goebla.| Przypominamy, że jutro o godz. 4 popołudniu 
nakłady łożone przez akarb państwa w tym celu|Główna wygrana w kwocie 25.000 złr. padła najbędzie miała publiczność sposobność zepoznania się 
całkiem niewystarczającemi, to jakim-|Nr. 5.832 — następna w kwocie 2000 złr. na|w teatrze z tańcam? karnawałowemi kompozycyi p. 
że mianem oznaczyć mamy stan ten|Nr. 31.358 — po 600 złr. wygrały Nra: 4.392, |Adama Wrońskiego. W programie samieszczono : 
w jakim skutkiem znanego systemu|74 910, 48.839, 73.374 i 9.946. Wygrane po 30]Polonez z „Króla dziadów”, Waloe „Gody we: 
pogrążone jest dłużej jak jeden dziesiątek lat | podamy jutro. selne", Polka „Marya“, Kadry] „Wspomnienia 
nasze galicyjskie konserwatorstwo?| Z Magistratu otrzymujemy „Obwieszozenie”*, žeja Pesztu", Uwertura z „Króła dziadów”, W al- 
Odrzucając a priori Gystem i organizacyę kon-|w celu przyjmowania zgłoszeń G0 do zaszłych |ee „Wspomnienia ze Lwowa", Mazury „Od dwo- 
serwatorską, prawda niedostateczną może i je-|smian w posiadaniu gróbtów, tudzież w celu innych|ru do dworu“, Galop „Szybko w lot“ Dumka 
dnostronpą , ale zawsze karną i logicznie konse-|urzędowych ozynności Śla ntrzymywania ewidencyiji Kołomyjka. Równocześnie odegraną zostanie 
kwentną, podaną nam przes państwo, nietylko|p. Romański geometra owtdencyjny pomiarów urzę-| przez artystów sceny naszej wyborna komedyjka 
nie próbowaliśmy, jak Ózesi, tejże odpowiednio |dować będzie dnia 7, 8 i 9 stycznia 1886 roku | Bałuckiege „Bilecik miłosny“. 
materyalnie wyzyskać lub nawet stosownie do|w łokala urzędn ewidencyjnego t. j. W e. k. po-| P. Wilsonowie zamiast składania wizyt lub roz- 
naszych siosynków i potrzeb przekształcić, leez| wiatowej Dyrekcyi Skarbu w Krakowie przy ulic-|sełania biletów a życzeniami, słożyli w naszej re: 
także mie zastąpiliśmy jej pod względem nauko-|Kasoniezej na II piętrze. Obwieszczenie to wyda-|dakoyi złr. 1 dla Wygnańców z Prus, ` 
wym lub prawnym niezem, nie stworzyliśmy na|nem zostało w celn utrzymywania w ewidencyi po-| Wypadek. W dniu wczorajszym o godz. 3 po- 
to miejsee żadnego systemu ani organizacyi wła- | datku gruntowego. | południu wyskoczyła na ulicę z drugiego piętra do- 
snej, chyba żeby za taką uważać ktoś chciał ową| Walne zgromadzenie członków Towarzystwa |mu pod 1. 18 na Stradomiu Teresa Lehrhaupt, żo- 
jedyną w swoim rodzaju paradoksalną i nietylko | Bursy dla synów nauczycieli, nauczycielek i wdów |na podoficera 18 pułku, wysławszy poprzednio słu- 
w państwie naszem, ale w ogóle w całym Świe-|po nanczycielach, odbędzie się 6 siycznia o godz.|żącę po wodą i zamknąwszy 3 wewnątrz mieszka- 
cie eywilizowanym nieznaną instytucyę kon-|10 przed południsm w sali naukowej geminaryum|nie. Nieszczęśliwa wywichnęła sobie nogą, usskodri- 
serwatorów suwerenów. żeńskiego z następującym porządkiem dziennym :|ła nissnacznie twarz, lecz nastąpiło wetrząśnienie 
Lecz dosyć już tych gorzkich słów prawdy na|Przeczytanie protokółn z ostatniego zgromadzenia, | mózgu. Nagły napad szaleństwa był przyczyną tego 
dziś. Nie było zamiarem naszym pisać tym razem |wybór zarządu na rok bieżący, sprawozdanie komi- | nieszczęśliwego wypadku, gdyż pożycie domowe było 
szczegółowej i wyczerpującej krytyki konserwa-|syi lnstracyjnej, zakupienie domu na Bnrsę, wybór| wzorowe. 
torstwa austrysokiego lub galieyjskiego. Cheie- | komisyi lustracyjnej na rok bieżący, wnioski członków. | Ku uczczeniu pamięci Mojżesza Mendelssohna 
pa tylko dostarczyć nieco nowego materysłu| Walne zgromadzenie Członków Towarzystwa | wielkiego myśliciela i wakrsesiciela judaizmu jako 
dla budzącej się właśnie krytyki konserwatorstwa | pedagogicznego oddziałn krakowskiego, odbędzie jw przededniu stuletniej rocznicy Śmierci jego, od- 
galicyjskiego, w chwili gdy mowa jest o jego|się d. 6 stycznia o godzinie 11 preed południem |odbędzie się w niedzielę d. 3 stycznia 1886 r. o 
nowej reorganizacji. w sali naukowej seminaryum żeńskiego z naetępu- | godzinie 4 popołudniu nabożeństwo w synagodze 
Podane wyżej pozytywne daty i krytyczne po-|jącym porządkiem dsiennym : Przeczytanie protokółu |izraelitów postępowych na Eodbrzezin. 
glądy przydać się mogą Zresztą także przy uwa-|z ostatniego zgromadzenia, sprawozdanie delegata z| Dr. Euggniusr Skakalski sympatyczny i zdolny 
gach nad kwestyą rozwoju naszego przemysłu | walnego zjasdn członków Tow. ped. w Przemyślu, | lekara w odgórzu, doznał przyjemnej niespodzianki 
artystycznego, jeżeli tylko pamiętać zechcemy oj wybór zarządu na rok bieżący, rozprawa o zakresie|w dniu swoich imienin d. 30 grudnia. Deputacya 
wzajemnem zbawiennem oddziaływaniu racyonal-|uauki realiów w szkole ludowej, wnioski esłonków, | mieszkańców Podgórza wręczyła mu mianowicie mi- 
nego konaerwatorstwa na takowej w innych kra-| Obywatelstwo austryackie otrzymali pp. Stani-|ły upomiuek w postaci kolendy ozdobnie wydruko- 
jach; dalej przy badaniu przyczyn świeżego wła-|sław Roman Lewandowski ur. w Kotlinach (w gab.| wanej, a ułożenej przez p. W. Bednarskiego. 
śnie zachwiania się tak zbawiemmie działającego | piotrkowskiej) snany artysta-rseźbiarz, Aieksander| Nowy Sącz. Leonard Jarosz, poseł do Rady pań- 
a jedynego u nas Towarzystwa é) ku popieraniu| Wład. Rychłowski właściciel realności, Aleksander |stwa i były prezydent tutejszego sądu, zachorował 
Kazimiera Sędzimir agronom, Adam Jan Aleksander |ciężko na zapalenie płno. Niebezpieczny stan po- 
pieniądze z powyższych funduszów obra- | Józef Roszko wski właściciej cukierni, Celestyna Łem- | wszechnie szanowanego męża budzi serdeczne współ- 
przedsięwzięcia we wcale da-|picka obywatelka zamieszkała w Krakowie. cznoie. x 
z pojęciem konserwacyi za-| Prof. uniwersytetu Jagiell. dr. Adamkiowinz, | Wadowice. Wydział Towarzystwa Dobroczynności 
lub też bynajmniej nie posia-| mianowany został członkiem korespondentem Sociaść |urządził dn. 14 listopada 1885 r. na dochód ubo- 
j eru nagłości, jak n. p. kosztowna prze-|de Biologie w Paryżu. gich uczniów szkół ludowych wieczór muzykalny, 
dające ohrakt agł0801, c p 
miana krypty na Skałce na t. zw. „grób zasłużo-|  Inspektorowie szkół powiatowych w myśl roz- który przyniósł 126 złr. 56 et. dochodu brutto; po 
nych“, (oczyszczenie klatki schodowej wiodącej do|porządzenia władzy wyższej, nie będą w przyszło- |strąceniu kosztów urządzenia, wynoszących 17 słr. 
ści obarczani ozynnoświami administracyjnemi a te |49 ot, posostało 109 złr. 1 ot. ozystego dochodu, 
cześnie brakło funduszów na roboty pilne i nagłe|w celu ułatwienia gorliwszej opieki nad szkołami |w której to sumie mieszczą się naddatki, udzielone 
jak n. p. na restauracyę rozebranego ołtarza wiel-| Z polecenia ministerstwa Matejko zajmuje się łaskawie przez pp. Russanowskiego w kwocie 5 złr., 
kiego na Wawelu, będącego świadkiem tylu koro-|obecnie przygotowaniem 12 kartonów, mających zdo” | Korna 2 słr. i majora Merescha 2 złr. — Baro- 
naeyj, na sprawienie koniecznych futerałów i wogó-|bić plafond głównej auli w nowym budynku uniwer- | nowa Baum z Kopytówki nadesłała na cele Towa- 
le dalsze zabezpieczenie od gwałtownego niszczenia | syteckim. Nadzór nad wykonaniem na suficie szki- | rzystwa Dobroczynności 20 złr. Wydział Tow. Do- 
się rcydzieł złotnictwa w skarben katedry Tarno- |ców przedstawiającyeh „Naukę, jej świt i zmierzch* broczynności dołożył tę kwotę do dochodu z kon- 
wskiej, pochodzących z b. opactwa Tynieckiego | powierzony został dyr. Matejce. Przesnaczona na ten | certu, dodał z funduszów Towarzystwa kwotę 6 z r. 
i t. p. cel przez ministerstwo kwota nie ma przenosić słr. |89 ot. i za sumę łącsną 135 złr. 90 ot. zakupił 
3) Także i na ostatnim urzędowym zjeździe, jaki | 20.000. odzież i obnwie „dla ubogich dzieci szkolnych w Wa- 
odbył się w dniach 1—5 listopada b. r. w Wiedniu] Poświęcenie nowo wybudowanej przy gmachu dowicach, a mianowicie rozdano między chłopców 
przy współudziale więcej jak 100 uczestników brakło |sądu karnego knuohni, odbyło się wczoraj wobec | biednych 17 par butów, 8 par spodni, 10 surdutów, 
reprezentantów Galicyi zupełnie. licznie zgromadzonych urzędników sądowych. Doko- |12 płaszczy, saś między uesennice szkoły żeńskiej 
°) Nie skąd inąd też tylko z ław posłów Czeskich |nał go kapelan więzienny. Więźniowie spożywać 18 par trzewików, 18 katanek i 20 spodniozek, 
w parlamencie padła podczas ostatniej rozprawy [będą odtąd strawę dostarczaną im przez rząd, sa- ogółem obdzielono 47 chłopoów i 39 dziewcząt. 
budżetowej, groźba i zapowiedź surowej i ostrej kry- | miast, jak dotąd było, przez prywatnego przedsię- Prócz tego pani Joanna Israeli z Wadowic ofia- 
tyki dotychczasowego systemu konserwatorskiego w|biorcę. Zmiana ta, jak epodziewać się należy, wyj- rowała 12 koszulek i 6 ohustek do odziewania, 
Austryi, nieopdpowiadającego ani godności ani tra-|dzie nietylko na korzyść skarbu ale i więźniów. które rozdano 8 dziewczynkom i 5 ohłopoom, tak 
dycyi ani dzisiejszemu |cywilizacyjnemu stanowisku] Mimo licznych przedstawień Bady powiatowej iż ogółem obdzielono 99 dzieci. 
pierwszorzędnego mocarstwa Europy. (Porów. mowę | krakowskiej i starostwa, krajowa komenda żandar- | Nakoniec zakupiło Towarzystwo Dobroczynności 
posła Karola Adamka w Izbie posłow dnia 9 marca |meryi nie zgodziła się na ustanowienie nowego por |za kwotę 80 złr., £ funduszów własnych podjętą, 
b. r.) steranku żandarmeryi w Ziełenkach. książki szkolne dla ubogich dzieci szkolnych. 
4) To jest Towarzystwa ów. Łukasza w Kra-| Do licznych ponęt zapowiedsianego na jutro w Wydział podaje powyższe szczegóły do wiadomo- 
kowie. sali hotelu Saskiego poranku muzykalnege p. Elly Koi publicznej, wyrażając zarazem serdeczne podzię- 


wiodły, iż 
cane były nieraz na 
lekim związku będące 
bytków starożytnych, 


. . EA OSŘ i 


kowanio łaskawym amatorom i amatorkom, biorąoym Į ce niedzielnej, — kierownictwu zaś, że kostyumy 
udział w koncercie, tudzież wymienionym powyżej f hiszpańskie, jakich było trzy między zbójcami, nie 
szlachetnym osobom, które swemi darami do takjsą stosowne do tej sztuki. 


pięknego celu się przyczyniły. 
Wadowice, 24 grudnia 1885 r. 


Część muzyczna wykonana była poprawnie, — 
W małej rólce Praksedy debiutowała panna Korsak 
0. O. 


Prezesowa Wydziałn dam Olszewska, prezes dr. | wcale pomyślnie. 


Iwański, sekretarz dr. Morelowski, skarbnik Wł. 
. Raczyński. 

Starostwo w Wadowicach, jak za dawnych 
błegosławionych bachowskich czasów, nływa pieczę- 
ci niemieckiej i języka niemieckiego w stosunkach 
ze stronami jak gdyby rozporządzenie językowe dla 
Galicyi nie rstniało. W akcie, który mamy przeł 
sobą figurują nieśmiertelne widome oznaki aastryac- 
kiego fiskalizinu, owe Steuerbtichel, Erwerb-steuer- 
schein i Einkommensteuer- Zaklungsauftrag. 

Sara Bernhard ndaje się pod imprezą Meyera 
w podróż artystyczną do Ameryki na przeciąg pół- 
tora roku, wraz z nawróconym małżonkiem p. Da- 
mala. Tenże ma zagwarantowany dochód 300.000 
franków, z czego jednak mnsi zapłacić dyrektorowi 
teatru „Gymnase* w Paryżu za zerwanie kontraktu 
60.000 franków. Sara pobierać będzie za każdy wy- 
stęp, których dwanaście zagwarantowsnych ma na 
miesiąc, po 10000 franków — co ozyni razem 
piękną snmkę: 2 160.000 franków | 


Mianowania w armii. W galicyjskich oddziałach 
pieszych mianowani podpornceznikami rezerwy podo- 
ficerowie rezerwowi: Witold Barewicz, Włodzimierz 
Godlewski, Dawid Weinstook, Dawid Wagner, Er- 
nest Mandyczewski, Zygmnnt Sobolewski, Karol 
Stromayer. Henryk Adolf, Tadensz Bntrymowiez, 
Eugeniusz Parisek, Bronisław Biesiadzki, Ferdynand 
Hawełka, Jan Bumbac, Karol Nling , Hubert Glae- 
ser, Jerzy Popowicz, Kazimierz Michalewski i Feliks 
Kcimer ; 1 | 

w galio. batalionach strzeleckich : Franciszek Pał. 
ka, Witold Chwalibogowskiego i Artnr Gaszyński ; 

w galic. oddziałach jezdnych: Kobert Knoller, 
Henryk Kammler, Alfred Herz, Jan Chwalibóg, Adal- 
bert Szotyory, Erwin Zipser, Ernest Poiger, Jan 
Hoaager, Maksymilian Parnas, Józef Wisiak, Jnlinsz 
Grosse, Matensz Biesiadevki, Michał Łuszozkiewicz, 
Zdenko hr. Waldstein- Wartenberg, Władysław Paj- 
gert, Jan Wiełowiejski, Gabryel hr. Sztaray, Stani- 
sław Hirschler, Stefan Tustanowski i Tadeusz Ma- 
łachowski ; 

w galio. oddziałach artylerzyckich : Bernard Mond- 
schein, dr. Jan Pokorny, Franciszek Heurteux i Zy- 
gmunt Rodakowski ; 

w oddział sanitar:' «b 


TEATR. 
„Król dziadów* (z powieści Dzierzkowskiego). U- 


kład goeniczny Franciszka Domnika, mnzyka A. 
Wrońskiego. 


P. Franoiszek Domnik, tj. p. Dorowski, praco- 
wity aktor krakowskiej sceny i szczęśliwy autor 
„Wigilii éw. Andrzeja“, widząc jakiego powodzenia 
doznały tu nieraz i dotnają przeróżne „dziądy", nie 
mówiąc już o „pańskich“ M. Bałnekiego, uscenizo= 
wał słynną powieść é. p. Dzierzkowskiego. P. Wroń- 
ski galicyjski król tańców, nęcony popularnością 
„taoa dziadów“ utworu Z. Noskowskiego, w satuca 
Staszozyka, pokysił się o rywalizacyę z tym najpo- 
mysłowszym kompozytorem polskim. Dyrekcya tea- 
tru, praejednawezy publiczncw dsięki „Teodorze*, 
wystawiła przy pełnym teatrze tę miafortunną prze- 
róbkę. Głanimy co złe, kak jak radośnie witamy co 
dobre — wolni od wszelkiej sympatyi, aniypatyi, 
obchodzący. się bsz przysłowiowego „Wink 
eben“. Naszą powinnością baczyć, by niegodni — 
dziady to, ozy króle, nie wchodzili do świątyni, a 
jeśli uboczną weszli fartą, precz ich wypędzać. Wielę 
byłoby, wiele złego z krakowskiego teairu do wy- 
pędzenia, wiele co poniża jego godność i odstrasza 


Stanisław Zdobnieki. 


P SF ROC" JĄCE ROTY TZICZO RAJ AO 


Z afrykańskich lasów. 


(Z teki podróżnej Stefana Szole-Rogozińskiego). 


I. 

Jeżeli Europejczyk kraj swój opuszcza. dążące 
jako podróżnik w tym lub owym celu w inne 
odległe części świata, zaopatruje się on zwykle 
w podręczniki, z których pragnąłby czerpać rady 
swoich poprzedników, a więc w przewodniki le 
karskie i tym podobne dzieła, mogące mu .do- 
starczyć pożytecznych wskazówek w dalekich po- 
dróżach. 

Dzieje się to przedewszystkiem, gdy podróżnik 
zamierza zwiedzić ląd afrykański tak bardzo o- 
krzyczany z powodu zabójczego jakoby klimatu, 
w którym atoli po upływie pewnego czasu łatwo 
można się zaakiimatyzować. Najlepszej jednak po- 
mocy w tem przyzwyczajeniu się do klimatu udzie- 
lić mogą tuziemcy, jeżeli zdoła się pozyskać ich 
zaufanie, co jest rzeczą niezmiernie trudną, lecz 
zawsze możliwą, jak nas doświadczenie pou- 


ło. 
"Ta pataa wykiewy, bez 


Ta sama przyrudą, co 
dące Pjerin of w owych strona 


morderczych zimnie i bagiennic, zrodziła obok 
nich najskuteczniejsze przeciw tym chorobom leki. 
Choć nie zostały one dostatecznie w Europie zba- 
dane, wszelako leki te niejednemu białemu w 
przyszłości życie uratują, jak nas niejednokrotnie 
od zaguby ocaliły. 

Nie jestem lekarzem, lecz w owych stronach 
każdy nim w części się staje z własnej potrzeby. 
Tych kiika słów o niektórych środkach leczni- 
czych kreślę w tym celu jedyuie, by wskazać, 
ile jest jeszcze do zrobienia w tej mierze na lą- 
dzie czarnych, a zarazem ku zachęcie do dalszych 
badań i ciekawych doświadczeń. 

W lipcu 1883 roku płynąłem po rzece Mango, 
dążąc w głąb kraju. Upał był straszny. Rozpalo- 
na atmosfera przeszywała na wskróś ciała nasze 
żarem promieni słonecznych. Po kilku dniach 
podróży po wspaniałej rzece febra zwaliła z nóg 


dzielnego mer: | warzysza Ś. p. Tomezyka. Go- 


(26456 gd: sę z każdą chwilą — chory 
suracił przytomuość. Niestety nie mogłam mu 
zapewnić niezbędnych wygód, nie miałem nie dla 
ulżenia jego cierpieniom prócz łodzi, używanej 
przez krajowców, na której leżeliśmy pod rozpię- 
tem płótnem. 

Niebawem w pobliżu jedoej z nadbrzeżnych 
ogad febra mnie także nawiedziła. 

Wielkie dawki chininy pozostały bez skutku. 
Skóra na nas pożółkła, stała się suchą, czuliśmy 
nieznośny ból w kościach a nieustające wymioty 
wyczerpywały nasze siły. 

Wtedy nasz tłómscz Makure, młody Kameruń- 
cąyk, który przez dłuższy czas spoglądał na nas 
badawczem okiem, spostrzegłszy bliską osadę, 
zerwał się z miejsea i począł nalegać, byśmy się 
zatrzymali i spoczęli w bambnsowym wdabo sta- 
rej murzynki, s którą był spokrewniony. 

— Wasze kałątą (lekarstwo), rzekł do mnie 
Makure, zgoła wam nie pomoże. U mojej krewnej 


von į znajdziecie spory zapas orzechów kokosowych i 


jej kalati wypędzi z was złego ducha! 

Nie wierzyłem słowom naszego tłómacza, nie 
znałem bowiem wtedy jęgzcze krajowych leków, 
ani zbawiennych skutków mleka kokosowego. 
Przyjgłem jednak zaproszenie Makury, gdyż cho- 


publiczność. Przykro, gdy rok nowy od „wypę-|remu musiał uśmiechać się odpoczynek, chociażby 


dzań* zaczynać trzeba, pragnąc szczerze, ażeby no- | 
wa dyrekcya częściej, niż dotąd zasłagiwała na u- 
znanie, oczyściwszy i uznpełniwszy także artygtycz- 
ną stronę teatru, bo sam dekorator, tapicer i kra- 
wiec mie wystarczą nawet najskromniejszym wymo- 
gom miłośnika teatru. Potrzeba prawdziwej sztuki, 
wszystko, oo nie wchodzi w jej zakres, jest zby- 
tecznem, cawet szkodliwem... 

Jakiś lokalny estetyk dowodził, że przedstawienie 
„Króla dziadów* po cesarskiej „Teodorae* jest ar- 
tystycznie obmyślanym kontrastem. Rzeczywiście I| 
kontrast nie lada: gospodarze teatrn uraczyli swych 
gości wykwintną- „Teodorą*, a „Król dziadów" wy- 
pędził ich, wskazując drogę do cyrkn. Gdy „Król 
nie będzie miał komu panować, pójdzie sobie — 
i doprawdy szkoda, że tak jest śmiertelnie nndny i 
niedorzeczny, że nawet lojalne krakowskie dziady i 
rabusie za nim nie podążą w świat szeroki, chociaż 
wesoło szłoby im przy „zabawnym marszu dziądow- 
skim“ p. Wrońskiego, zawsze cieszącego Się sympa- 
tyą Krakowian. 

Nie poczuwamy się do obowiązku pisania czegoś 
na seryo o tej sztuce i o tem przedstawieniu. Kon 
statujemy tylko, Że Nowy Rok fatalnie się w tea- 
trze rozpoczął, istnie po dziadowsku. 


w bambusowym ndabo. 

Przybiliśmy do brzegu. Wymioty ciągle nas 
trapiły. Z biedą wygramoliliśmy się na brzeg i 
spoczęli na matach starej Mosuny, chciwie chwy- 
tając przyniesione: kokosy. Po wypiciu mleka wy- 
sączonego z jednego kokosa, wymioty ku memn 
zdumieniu ustały a ból w kościach począł się 
zmniejszać. S. p. Tomczykowi również lepiej się 
zrobiło po spożycin kokosowego mleka. 

Poczciwy Makure nie przestał się vami opie- 
kować. Nadbiegł za chwiię, przynosząc wydrążoną 
tykwę. napełnioną niezmiernie gorzkim jakimó 
sokiem roślinnym. I to wypiliśmy.... i jakby cu- 


dem ozdrowieliśmy. Siły nam powróciły a tego 


samego wieczora spożyliśmy z apetytem murzyń- 
ską wieczerzę, kawałek antylopy z yamaem w ole- 
ju palmowym, poczem pokrzepieni na duchu i 
ciele puściliśmy się w dalszą podróż w górę 
rzeki, korzystając z wieczornego chłodu. 

Od owego pamiętnego dla mnie dnia z uczu- 
ciem wdzięczności spoglądałem zawsze na palmy 
kokosowe, a później niejednokrotnie doznałam 
pomocy od tych drzew błogosławionych. Nie do- 


NOWA REFORMA. 


„Les inconvenients!“ Nigdy nie mogłem się 
zgodzić na ta wyrażenie, a ile razy zatrzęsła któ- 
rym z nas febra, zawsze rzucaliśmy się naprzód 
do palmy kokosowej, pozostawiając w spokoju na- 
sze zapasy chininy. 

wietnia także działa mleko kokosowe w dys- 
pepsyach z nadezułością żołądka, który nie znosi 
w takich przypadkach najlżejszej nawet strawy, 
przyczem ciągłe wymioty doprowadzają chorego 
do zuvełnego wycieńczenia. Mleko to, wprost 
spożyte w lżejszych przypadkach lub w małych 
ilościach wciągane za pomocą słomki, zawsze 
przywrócało prawidłową czynność żołądka. przez 
co chorzy szybko powracali do sił i zdrowia. 

(C. d. n.) 


śniczych ogółem 76, a mianowicie utrzymywanych 
ze skarbu państwa 7 (1. akademia w  Wiednin, 
1. średni zukład, 5. miższych), ze skarbów krajo- 
wych 28 (Y średnich, 19 niższych) z gminnych 2 
(niższe), — przez stowarzyszenia 37 (3 Średnie, 
34 niższych) wreszcie prywatne 2 (niższych). — 
Liczba uczniów wszelkich kategoryi wynosiła 2562; 
w roku szkolnym 1888/4 ukończyło nauki 1115. 
Siypendystów było 710, którzy pobierali razem 
59.140 złr. 

Iiość szkół i liczba młodzieży mogą posłużyć za 
podstawę do wniosków o stopnin interesowania się 
inteligentną gospodarką oraz o stanie całego zie- 
miaństwa. W tej mierze najstósowniejszemi do po- 
równania z Galicyą są kraje korony ów. Wacława, 
bo zajmują przestrzeń prawie równą, a mianowicie: 
Głalicya sama 78.507'89 kilometr. kwadr., Czechy, 
Mórawia i Śląsk razem 79.313-27. 

Pod tym względem ma Galicya szkół rolniczych 
średnich dwie (w Dublanach i w Ćzernichowie), kraje 
uzeskie zaś 7. W obu szkołach galicyjskich było 
młodzieży razem 122, w pięciu ozeskich (bo z dwu 
otwartych dopiero w jesieni r. 1885 nie podano je- 
szcze liczby) zaś 369. Szkół leśniczych średnich 
było: w Galicyi 1 (we Lwowie) z 25 nezniami; w 
krajach czeskich dwie s 125 uczniami. 

Szkół niższych rolniczych i lęśniczych było w Ga- 
liepi 3 (w Dublanach, Jagielnioy, Horodence, bo 
czwarta w Kobiernicach dopiero projektowana), do 
czego można doliczyć szkołę leśniczą w Bolechowie, 
w krajach czeskich zaś 24. 

To wymowne liczby, świadczą one, że kraj „prze- 
ważnie rolniczy“ zaledwie zaczyna się troszczyć 0 
rolnictwo, skoro. w porównaniu z krajami najbliż- 
szemi, które są pod temi samemi prawami społecz- 
nemi, polityczaómi i skarbowemi, ma o tyle mniej 
szkół specyalnie rolniczych, a tal: mało w nich 
młodzieży. I jakżeż może tn prosperować rolnictwo 
wśród dzisiejszych warnnków i wymagań, jeżeli tak 
mało się o nie troszezymy, tak mało niemi sajmu- 
jemy ? Sal 

Kto się głębiej nad tem zastanowi, ten nie po- 
trafi ukryć przed sobą tego wyniku, że jedną z 
główniejszych przyczyn powszechnego rozpaczliwego 
narzekania jest właśnie brak racyonalnego, umieję- 
tnego gospodhrowakia, brak tego trzeźwego sądu, 
któryby był pozwolił sdpowiednio do przestróg roz- 
licznych pojąć wcześnie sytnacyę , na którą się za- 
nosiło i przygotować się zwolna na przyjęcie odmien- 
nych a wieodzownych warnnków. 


Targowica bydła irobnego. Wiedeń, dnia 30 
grudnia. Na dzisiejszy targ nierogacizny dostawiono 
3093 sztuk cieląt, 2506 sztuk ówiń zabitych, 616 
owiec zabitych i 505 jagniąt. , 

Na targowicy nierogacizny było oprócz tego 3007 
sztuk Świń, a na targowicy owczej 2267 sztuk o- 
wiec, Mięsa świeżego dostawiono 45 340 kilogr. 
nie licząa w to wędlin, kiełbas itp. 

Płacono za cielęta w ogóle po 38 do 46 et. za 
1 kilogram za wyborowe po 47 do 54 ot. ; za 7a- 
bita Świnie po 37 do i46. za owoa zabite po 28 do 
44 ot., za jaguiąta po 5—11 złr. za parę, za owce 
na wywóz po 25—23 złr, 28 parę, za wyborowe 
na konsumcyę miejscową po 50 ct. za kigr 


I nt i 
gramy „Nowej Reformy“: 
(Pruwaćno.) 

Lwów. 2 stycznia. (Z Sejmu). P. Lasocki skła- 
da wniosek w sprawie opłat szynkowych. P. Ro- 
manowicz interpeluje rząd o niesankcyonowanie 
ustawy o nlgach podatkowych dla nowych zakła- 
dów przemysłowych. 


W rozprawie nad wnioskiem p. Romańczuka 
mówi n. Małecki, rozwijając myśl o utrakwizmie 


A 
4 


Tal 


znawszy ani razu zawodu, z pewnem lekceważe-, w szkołach średnich. Wniosek jego uchwalono 


niem spoglądałem na przewodnik lekarski dla po- 


Nakoniec ozynimy antorowi i kierownictwn jednę | dróżujących w stronach zwrotnikowych, wydany 


uwagę: autorowi, że takie pastwienie się nad ży- 
dem, jak w trzevim obrazie jego dramatu, nie przy. 
czynia się do nszlachetnienia pojęć etycznych gale- 


przez paryskie Towarzystwo geograficzne, w któ- 
rym ozytam: Le lait de coco est une buissun re- 
jraichissanie dont les inconvénients ont été exa- 


ryjnej pnbliczności, a zatem jest azkodliwom. w sstu- | góres*. 


Kraków, dnia 2/1. 


bez bieżącego kuponn. 

Ruble papierowe rossyjskie . za 100 rubli j1 
Marki niemieckie. . . . . „ 100 mar. 
Kupony srebrne . « . « « « «1 « . | 
ukat nowy waż 
20-to frankówka ałota .,  . . . . . . 
6% Pożyczka kraj. galio.. . . sa złr. 100 
ál% Pożyczka kraj. galio. . . „ „ 100 
5% Obligacye indemn. gal. za złr. 100 k. m. 


PA pe 


A'a% Listy zastaw. Banku kraj. za złr. 100 
5% Obligi komunalne . . . . . I Emis. 
4% Listy zast. Tow. kred. ziem. . - . . 
ig 0) > U D » . II. Ber. 
5% , , » a. s TIE 
8% „  „. Banku hip. . . . . . . 
5% , F k »  .£ prem. 10% 
5ę , P 4 . ZWT. za 40 lat 
5% . sast. Król Pol. . za rubli 100 
1% >  likwid. , `a «s 100 


Lwów, dnia 31/12. 

bez bieżącego kuponu. 

ot. gal. (aywid.) na zł. 200 
ow. kred. ziem. za zł. 100 
7 4 


krajowej za z. 100 
5% Obir, komun. Banka kral. isa zły, 100 


Warszawa, dnia 31/12. 
bez bieżącego kuponu. 


traktować regulaminowo jako samoistny. P. Czar- 
toryski, przemawisjąc za uznaniem praw języka 
ruskiego, idzie dalej od komisyi. P. Romańcznk 
występuje jostro przeciw wywodom i wmioskom 
komisyi. P. Romanowicz, przemawiając w tej spra- 
wie ze stanowisiia politycznego, idzie również da- 


OBLIGACYE INDEMNIZACYJNE. 
5% Obl. ind. ub 10 % ese. Galicyi za 100 m. k. |103 40]104 5 
5% 


5% Listy zastawne z r. 1869 za rubli 100| — n n „10% „ Bukom. „160 , „ |103 —|108 7 
4% Listy likwidswyjne. . . „ „ 106] — >» >» » 7% „Biedm. „100 „, , |103 25104 — 
4 Listy zast. Warszawy IL. Em. , ri — » » s 7% „ Węgier. „, 100 „ „ |103 50/104 -- 
% s» » * a œ? n 00) — 
E% . > „ D aa „ 100] — 
$ LF „ W. © 100] — RÓŻNE INNE POŻYCZKI. 
5% Losy Donau-Regalir. z 1870 za sztukę 1 |116 "5117 46 
Wiedeń, dnia 31/12. 5% Pożyczka `, z 1878 „ „ 1 |L05 --|105 5 
OBLIGI DŁUGU PAŃSTWA 3% Serbska poż. pr. po 100 fran., „ 1| 32 401 82 70 
bez bieżącego kuponu. 0% Losy Tureckie pr., 22 a» 1]1750 .8 = 
5% Renta austr. papierowaab 16 °/, za złr. 1 = o kr 9 
2 » srebrna n e. 2 00 3 4 
4 n n złota . . l n . 100JL10 70|110 90] W po i A 
D% „ =» pap. nowa >» „ „ 100100 45,100 66)4'/,% Bank krajowy galicyjski za nr. 100 ( 91 75] 91 8 
4% Losy zr. 1854 na 250 złr.ab20°/, za100|127 75|128 25|[6% Bankn hipotecznego gali. „ „ 160 |10% —|108 -- 
6% .„ a 1860 „600 „ „ „ 100|139 201139 105% „= hip. gal. z 10% p. s» „ 100| 98 75) 99 25 
5% „ >» 1860 „ 100 „ „ „ 100/440 —|i46 5 » 40-lei. a » 100] 9 —| 97 50 
»  „ 1864 bez © całe „ „ 100170 25/170 T5J6% Zakł. kred. z. w Krak. 18-1 „ „ 100 | 99 —|j100 — 
»  „ 1864 bez % pół „ , WESA H- a dy a 3 5 ai, an 00 REM - 
i KIEJ Aj % Boden-Credit allgem. önt. r n 2100 |126 -—|126 50 
OBLIGACYE KORONY, WĘGIERS 7 8% Boden-Cred. alig. ki Z pr. „ „ 100 |98 25] 98 7 
4% Renia złota na 1000 zdr. . za złr. 100101 35)101 FOf4% Galic. Tow. kredyt. żiemsk. „ „ 100| 91 —| 91 5 
* _» papierowa. . . . „ „ 100 82 92 80|5% Gal. Tow. kred. ziem. stare „ „ 100100 —f101 — 
% Obl. w. Ostb. z 1876 w zł. ab 10%e8e. 100/110 75/111 26)5% Banku austro-węgierakiego „ „ 100/102 40102 80 
ożyezka prem. węg. po 100 złr. , 100/118 201118 7541, 6 , i » a „ 100 101 BOJ102 — 
s s a 50 s: s „ 100/147 75/118 25jiy  , 4 A s „ 100j| 98 70] 99 10 
1% Leay Oleqńnkie (Thsisa-Reg.) , . 100/128 101123 5O04% Bamira hip. węg. z promig > > 106|101 —|101 5 


lej od komisyi i wzywa Rusinów do wytępienia 
rusofilizmu. P. Torosiewicz wnosi o przejście do 
porządku dzieanego, jest bowiem przeciwny wszel. 
kim ustępstwom. 

Dalszy ciąg posiedzenia dziś wieczór. 

(Z bura korespzndzacymego.) 

Buda-Peszt, 2 stycznia. Stronnictwo liberalne 
i ministrowie, złożyli wczoraj prezesowi gabinetu 
Tisza noworoczne powinszowania, wśród grzmią- 
cych okrzyków „eljen*. Prezes gabinetu podzię- 
kowawszy w nader gorących słowach za dowody 
życzliwości oświadczył, że wzmocnienie państwa 
węgierskiego i obrona jego od wszelakich nie- 
bezpieczeństw jest wspólnym celem rządu i stron- 
nietwa liberalnego. 

Następnie toż stronnictwo liberalne złożyło po- 
winszowanie prezydyum Izby poselskiej, W od- 
powiedzi, dziękującej gorąco, oświadczył prezy- 
dent, że godność parlamentu, która jest równo- 
cześnie TAN, narodu, powinna zawsze wy- 
soko być cenioną. Następnie przybyli również w 
komplecie ministrowie pod kiernnkiem Tiszy do 
prezydenta lzby i złożyli mu gorące życzenia. 

Zagrzeb, 2 stycznia. Stronnictwo narodowe zło- 
żyło banowi życzenia noworoczne. Przewodniczą- 
cy klubu Vukotinovie w przemówieniu swojem 
rzekł, że stronnietwo narodowe nie dąży bynaj- 
mniej do bałamucenia narodu, że nie chce od- 
woływać się do jego namiętności, że sioi nieza 
chwianie na stanowisku prawnem, że dąży do u- 
trzymania spokoju, porządku i wszechstronnego 
rozwoju kraju. 

Ban dziękując, położył szczególny nacisk na 
zupełną i wszechstronną zgodę ze stronnictwem 
narodowem. 

Poczdam, 2 stycznia. Według sprawozdania 
urzędowego, księżniczka Wilhelmowa zachorowa- 
ła na odrę. 

Rzym, 2 stycznia. Zapewniają tu, że papież 
na konsystorzu styczniowym w świętem kolegium 
ogłosi akt pośrednictwa w sporze Karolińskim, 
bo do tego czasu parlamenta w Berlinie i Ma- 
drycie ów akt uchwalą i ogłoszą. 

Petersburg, 2 stycznia. Z powodu kwestyi o 
zebraniu się nowej konferencyi pisze J. de St. 
Petersb., że konferencye bez pewnych podstaw, 
naprzód umówionych i przyjętych, nie przydają 
się wcale ani dla zapewnienia pokoju, ani dla 
uspokojenia umysłów, lecz przeciwnie zdolne s% 
podać areopag dyplomatyczny w lekceważenie. 
Aby więc zapobiedz niezadowoleniu — Rosya za- 
proponowała dla sprawy bułgarskiej zgromadze- 
nie ambasadorów, by przyspieszyć nchwały, na 
których cel wszyscy się zgadzali, jednak nie 
chciała bynajmniej konterencyi. Dopiero później 
na życzenie W. Porty zgromadzenie ambasado- 
rów przemieniło się w konferencyę. Ujemny wy- 
nik tej konfereneyi wiadomy. Nowe to doświad- 
czenie nie nadaje się bynajmniej do tego, by 
Rosyę odwieźć od powziętych postanowień w tej 
mierze. 

Odessa, 2 stycznia. W procesie przeciw 40 oso- 
bom, które były oskarźone o to, iż w cieśninie 
Kerczu i Jenikale z umysłu i złośliwie sprowa- 
dzałi okręta na mieliznę, wszyscy obwinieni zo- 
stali uwolnieni. 

Paryż, 2 stycznia. Na wczorajszej recepcji u 
prezydenta Grevy'ego nuncyusz papieski złożył 
mn życzenie z powodu ponownego wyboru na 
prezydenta, wyraził życzenie, aby Francya w tym 
roku doznała spokoju i dobrobytn. — Prezydent 
dziękując tzekł: że Francya na tę życzliwość nie 
może lepiej odpowiedzieć, jak, iż się będzie starać o 
utrzymanie istniejących dobrych stosunków z mo- 
carstwami, 

Londyn, 2 stycznia. Times i Dayily Telegraph 
umieszczają z okazyi jubileuszu cesarza niemie- 
ekiego artykuły pełne sympatyi. Szczególnie Ti- 
mes mówi, że jubileusz jest niejako nkoronowa- 
niem okresu, w którym utworzono nową waro- 
wnię dla spokoju, porządku i uszanowania praw 
obeych. 

Londyn, 2 stycznia. Generał Stephenson do- 
nosi telegraficznie z Koyek dnia 31 grudnia: 
Kawalerya i piechota na koniach udały się dziś 
zrana do Koyek, a jntro wyruszy tam reszta 
wojska. Siły nieprzyjacielskie w potyczce dnia 
30 grudnia liczy gen. Stephenson na 6000. — 
Nieprzyjaciel był znpełnie niespodzianie zaczepio- 
ny, bo wojsko angielskie stanęło przed stanowi- 
skami nieprzyjacielskiemi pierwej, nim przeci- 
wnik zdołał to spostrzedz. 

Londyn, 2 stycznia. Dziś będzie ogłoszoną pro- 
klamacya wicekróla Indyj z oświadczeniem, że 
dawniejsze pod panowaniem króla Thibo będące 
terytorynm, odtąd tworzy część składową pań- 
stwa Wielkiej Brytanii i na przyszłość będzie ad- 
ministrowane przez urzędników, których wice- 
król zamianuje. 

Madryt 2 stycznia. W kortezach przedkłada 
minister spraw zagranicznych wniosek do usta- 
wy, według którego wszystkie traktaty handlo- 
we, upływające r. 1886, mają być przydłużone 
po koniec r. 1892. 


Odpowiedzialny Redaktor: 
Józef Łokietek. 
Wydawca: Dr. Lestaw Boroński. 


OBLIGACYE PIERWSZEŃSTWA KOLEI. 


5% Aibrechita . . 
5% Ferdynanda półnoen. na 300 „, „1 
4", % Kar. L. Em. z 1881 na 300 „ , 
5% Koszycko-Bogam.  „ 200 » „ 100/100 20/100 70 
4% Lw.-Czer. z 1884 300 z. ab 10% 


0|105 50|106 — 


5% Siedmiogrodzkie . „ 200 » » 
% Lomb. (Bidb.) „ 500 fr. za 

5% Przm.-Łup. I. Em. 200 złr. za złr. 
5% Nordosty . . na 800 „ » n 
0% Moraws.-Śal. C.-B. 300 » 3 > 
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Klary. MA T, T. » 40 „ mkd 41 50| 42 — 

4% Tow.żegl.Dnn.at 10% „ 100 „ w.a.|114 5O|J115 — 

Krakowskie . . . « - 20 „ w.a. 

Ofner (miasta Budy) . + » 40 „ w.aj 43 BO) 44 95 
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Í n WE » 5 „ waj 830) 850 
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ála% Tryestyńskie . . „ 100 „ m.k. 

AI “i E „ w.a.| 62 - 


100100 ——-{100 40]21— 
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13: —|Lwowsko-Czerniow.-Jassy . 
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Rubryka „Nadesłane“ nie pochodzi od Redak- 
cyl, która też żadnej odpowiedzlainośc! za nią 
nie przyjmuje. 

(|... NADESŁANE. 


Przewodnik po Krakowie. 


Porębski i Zimier 
(dawniej Józef Riedel) Rynsk. 
Magazyn towarów damskich., 
Aparata kościelne i t. d. 

Spis towarów na żądanie rozsyłają opłacony. 

564 196—800 


NADESŁANE. 


Podziękowanie 


Wielmożnemu Panu Józefowi Patrynowi 
doktorowi wszech nauk lekarskich w Strzyżowie. 


Za Twą niezmordowaną a bezinteresowną staran- 
ność i opiekę, jaką otaczałeś mą córkę, zacny Pa- 
nie Konsyliarzu, w czasie jej bardzo niebezpiecznej 
choroby, racz niniejszem przyjąć obok publicznego 
podziękowania, mą i córki mej dozgonną wdzięczność 
i staropciskie „Bóg zapłać“. 

(4 1) Julia Krysakowska s rodziną. 
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Każdy może być zdrów i dosięgnąć szczęśliwie 
podeszłego wieku, jeżeli troszczy się o swoje 
ciało. Większa część chorób pochodzi z krwi, 
dlatego każdy powinien się poczuwać do święte- 
go obowiązku pamiętania o tem. Naszym bada- 
niom i długoletnim doświadczeniom udało się 
utworzyć takie środki, które czyszczą krew pe- 
wnię, szybko i bez złych następstw, wzmacniają 
i obieg krwi czynią prawidłowym. Nasza metoda 
leczenia ma nznanie i była niejednokrotnie za- 
Bzczycona orderami i medelami złotemi. Leczymy 
zawsze z dobrym skutkiem niektóre słabości, 
które wynikają z krwi zepsutej (bez 
merkuryuszu), smutne następstwa 
skrytych nałogów, dalej osłabienia, 
choroby skórne, rany choćby zasta- 
rzałe, liszaje, wypadanie włosów, gio- 
ściec i reumatyzm, wszelkie słabości 
kobiece z najpewniejszym skutkiem. Solitera 
(staiemca) usnwamy według naszej specyalnej me- 
tody, nawet u dzieci bardzo łatwo w przeciągu 
godziny. (Cierpiący na rupturę doznają według 
racyonalnej metody przez nasze na najnowszych 
badaniach oparte opaski i przez odpowiednie po- 
stępowanie z chorą częścią ciała — wprawdzie 
powolnego, lecz pewnego uleczenia. Przyjmuje- 
my wszelkie poufne listy z dokładnym opisem 
choroby — i marką na odpowiedź. 

Prywatna klinika Frelsal, w Salcburgu 
(w Austryi). 1529 8-52 


NADESŁANE. 


SZCZAWIOWA 


napój oszeźwiający stołowy, 
okuteczny Barózo an kasze! w chorobach czył 
katarach łełądka | pęcherza. 


Henryk Mattoni, Karlsbad i Wieden. 


(1 44 48; 


NADESŁANE. 


Dnia 10 stycznia 1886 roku odbędzie się cią- 
gnienie losów pożyczek włoskich, które prócz 
pierwszorzędnych gwarancyj mają co miesiąca 
ciągnienie z głównemi wygranemi 2 miliony, 
1 miliona i t. d. w ogólnej sumie 66 milionów 
franków (obacz dzisiejsze ogłoszenie). 1807 1 
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NADESŁANE. 


Tanie lekarstwo. Chorym na Żołącek poleca się 
zażywanie prawdziwych proszków Seidlickich 
Molla. które przy małych kosztach leczą jak naj- 
skuteczniej. Pudełko z wskazówką zażywania 1 złr. 

Rozsyła się codziennie za przekazem  poczto- 
wym ze składn aptekarza A. Molla, e. k. nadwer- 
nego dostawcy. Wiedeń, Tuchlanben 9. Składy dla 
Galicyi na ostatniej stronie nnmeru, Należy żądać 
preparatu Molla z jego marką ochronną i pod- 
pisem. 


| SEA| R pio y Eia | Ostat. AKCYE BANKOWE, 


-—|Anglobank. . . . . . 

.--|Bankverein Wiener . . . „ 
Kredyt. dla handla i przem. „ 
Kreditbank węg. allgem. . 


Unionban. 
Galio. Bank hipoteczny . 
Bank kredytowy krakowski 


ARCYE KOLEJOWE. 
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T wiednie do powyższej sumy. Cena zepieczętowanege oryginalnego pudełka 1 złr. w. a. prak ele się swrot 290 fr., t J. 220 fr. wydanych na kupno i 70 fr pko NE od dziś sprzedawać tylko po 
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5 franków — 110 złr. w. a. ctm. dług., a 
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my | (NKróW deserowych ] Czekolady złonków i sparaliżowań. bólu głogal taziw i zębów; jako komwtaśe we waraka Fakalonzoni ai tyl 15 fr. = 7 złr. 50 ct. w. a., resztę a? ES 275 tm. = 137 aies aaa p | grube jak deski, 
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(Oesterreichische Glashütten-Gesellschaft in Aussig.) 


1490 19 25 Dawid Buchner. 


Powołując się na powyższe ogłoszeuie znanej firmy oświad- 
czam, iż utrzymywać będę na składzie FLASZKI wszelkiego ro- 


Flaszki oliwne, apteczne, na wódki. likiery, spirytusy i t. d, 


' Resztki sukna 


cią- dzaju: Bordeaux, węgierskie, szampańskie, reńskie, piwne, oliwne. | * (3—4 metry) w różnych kolorach, wy- 
)rócz apteczne i t. d, na żądanie z firmą zamawiającego i sprzedaw ć| R Homójącj na keppi uias sirski, 
sięca KRAKÓW, będę po cenach stalych fabrycznych, które to ceny wszelką 3 > wie A z praenyia za pobra em m E s 
iony, | konknrencyę wytrzymać mogą, a obstalunki z prowincyi pnnktualnie | $ ; o la n 4 z L. Storch w Bernie 
nów KAR 0 L FR E EG i rzetelnie według wzorów wykonywać będę. Sądząc, iż słynny, do-| 2 ma zaszczyt donieść Szanowne) ©. T. Publiczności, iż z dniem 18. Ni od bające się przyjmuję na owi 
"WIĘ skonały i gustowny, na wielu wystawach odznaczony wyrób tej fa- | © | Sierpnia otworzy Foe Fa dB Ą 

i Lubicz 30 bryki sam się poleca, pozostaję z poważaniem T W KRAKOWIE 
PS «JJ | |, _ J. Bazes, m przy ulicy Grodzkiej w domu p. Siissera Nr. 9 l. piętro b 

; Orrodnictwo haudłowo-artysty0z06 1501 8 8 ul. Grodzka l. 55, dom własny. | a. JE" I L. I 

Lalee Szanownej Publiczności na nay awiadamiam Osoby interesowane, iż 


Gąsiory różnej wielkości i ballony, butle koszowe. 


krióBące Kamelie, Azalie, Hyacynty, 
onwalie, Cyelamy (fijołki alpejskie) ete. 
, Zakład wykonywa najgustowniej 1 
Mo bukiety świeże, suche z trawek ko-|f 
orowych i mchu, bukiety à la Makart, 
'elice laurowe; urządza dekoracye po 
1620 5 ? 


do nabycia nożne Singera MASZYNY najnowszej kon- 
strukcyi. Na raty sprzedaje podług ugody. Przyjmuje wszelkie 
naprawy. 
Gwarancya na 5 lat. 
Najdawniej istniejący mój skład maszyn dał dostateczne dowody co 


| dzo przystępnych cenach. 


me 


swej fabryki 
ubiorów męskich i dziecinnych 


Wielki wybór towarów, jaki się znajduje w naszej filii, oraz elegan- 
cki wyrób i jak najstarunniejsze wykonywanie tegoż 


po cenach fabrycznych 
przetrwa każdą inną konkureneyę. 
O łaskawe względy nprasza z uszanowaniem 


Fabryka ubiorów męzkich i dziecinnych. 


1007 56 100 Heilmanna Kohna i Synów. 


| 


rozpoczynam kursa 


lekoyj tańców 


salonowych i soiowych tak u siebie, ja- 
koteż i w domach prywatnych. 
Marya Parvi, 


ulica Kanonicza Nr. 15, 


Ein deutsches Fräulein 


wünscht vom 1 Jšoner gegen sehr massige Be- 
zahlang den Unterricht und die Bion, 
stunden in der deutschen Sprache, wie auch die 


1371 4 4 


= l Anf ünde i i i 
! sodi. nfangsgriunde im Klavier zu ertheilen. — Fer- 
104 35 | ~ do doskonałośti mych b Ri uskuteczniują się odwroinie | ner eine gebildete ńltere deutsche Wiitwe 
100 50 | Utracona i osłabiona Zamiejscowe zaw a y t 3 K y kosi a n «a domu pod Nr. 43 na drugiem piętrze Ea sd aa = Nd Gesellschafte- 
| , e w ra = YYY 0 O i RES 1 e e ? di; jrin oder zu Kindern. — Nähere Auskunfi! Staw- 
A sila męska. EL. IN ienn ar E re za i MF: WwW e. pray pon Pe keun kowska Nr. 31, I Stock, W. S. 1699 3 3 
873 — R 9 10 opty kayo ś i l SPECY MAG meble w dobrym stanie mahonio- -— 
notio i impotencya. 1421 = amenn em A e zarz AEGA ZYN we, to jest: Knnapa i 12 krzeseł, 2 karła I 4 Le ns do F > 
-- |- dk W ATErŁ | UBIORÓW DZIECI NNYCH taborety roboty Hd meent czarną ço rançals. 
=" Pół nac to=Rthoó o E pomoc! Za pomocą ©. k. J ; s dû pokryte; — atół przed kanapę manoniowy, po-| Le soussignó, né en France, fils d'un émigré 
Uprzyw natrysku karbonowego każdy wy- 1P us poc umg większający się za pomocą rozkładania dwóch | gę 1831, ancien élève de l'école polonai 
leczy dokladitfe, a + następstw, = "||| aucie Setki uznań! Rósiera | „La Fillette* mich klap; — łóżka mahoniowe z dwoma AO E 


ownie i na zawsze, często w przeciągu 
Wu dni nawet pozornie nieuleczalną im- 
foteneyg każdego wieku, zażywając le- 
Arstwa przyjemnego, a „zewnętrznie nl- 
Ben hh nie zdradzając. Świadectwa zna- 
omitych profesorów i ozienników lekar- 
skich, gorące lekarskie zalecenia i tysłące 
Podziękowań od radykalnie wyleczonych 
Oradzają bezinteresownie każdemu cier- 
Piącemu sprowudzić sobie bezzwłocznie 
natrysk karbonowy, dający rękojmię trwa 
tego skutku. Kompletny przyrząd z wska- 
Zówkami użycia i opiniami pierwszorzę- 
dnych profesorów, kosztue złr. 5'80. 
Pod dyskrecyą wysyła bez zdradzania treści 
wysyłającego ©. k. uprzyw. Carhon-Dou- 


ohe - Depot. Dr. Karol Altmans, 


plodzącę święta Bożego Narodzenia wiel- 
7 Wybór roślin wazonowych, jako rój 
talmy, Draceny i różne rośliny liściaste; 


zegarów dostać można je- 


dynie u fabrykanta jest niezaprzeczenie najlepszym środkiem na 


ból zębów, oraz do utrzymania i czy 

szczemia zębów. Ta oddawna wypróbowa- 
w Wiedniu, JP 

IX, Servitengasse, 1 

Pracownia nowych zega* 
ga! napa 

M proszę nie mięszać moich 

%. zegarów, które są uznane 

za najlepiej regulowane l 

wypróbowane ze zwyczaj” 

nemi wyrobami, z innych 
stron zalecanemi. 


równocześnie wszelką niemiłą woń. 
1 fiaszka 35 et. 
R. Tiichler, aptekarz, 
W. Róssler's Nachfolger, 
w Wiedniu, I. Regierungsgasse 4 


mara àpi, A. Siedleckiego aptek., W. Redyka 
apt; w Tarnowie u A. Bergera; w Jaśle u 
Romualda Palcha apt; w Kołomyi u W. Dą- 


Teasa e. wz. |WOda na zęby i do ust. 


| 


| 


na i słynnie uzuana woda do ust usuwa z ust | QOO 


Tylko prawdziwa w Krakowie u E. Stock- |! 


nocnemi stolikami mahoniowemi; — sekretarz 


Rynek Nr. 23, I piętr i 
y oonan ii, do pisania orzechowy w dobrym stanie; — obraz 


księgarnią Wgo Gebetnera i Sp. 
1441 17 20 | 6 
wykonany olejno, następnie Chrystus z faryzeu- 


bp IDT wą dwa biusta z włoskiego marmura, przedstawia- 
„|iące dwóch mężów uczonych greckich; — jedna 
sztuka z marmnru, płazkorzeźba, przedstawiająca 
jęcie z krzyża Chrystusa; — instro czeskie 
Bosonz(A ramach. 113 


Maszyny do szycia 


zupełnie nowej konstrukcyi, nadzwyczaj 
pojedyncze i bardzo praktyczne poleca 


ZZRKXKTKKKKKKKKE) 


113 90 3000 


zapasowych kobierców 


(10—12 metrów) przesyła wedłn 
wyboru. Sztuka po di: et. 86 


L. Storch w Bernie. 
Rodzaj towaru świśle należy określić. 


zi 
w 


tignolies, lauréat de la Société d'Ethnographie 
de Paris, professeur de la langue et de la litté- 
ratnre française, a [honneur de faire savoir, 


Matki Boskiej z dzieciątkiem Jezus, artystycznie | qu'arrivé récemment et installó à Cracovie, se 


¿met à la 'disposition des personnes qui voudront 


szami w średuim formasie w słotych ramach; — | bien I' honorer de leur confiance, pour |' étude 


et le perfectionnement de ia langue française. 
Felix de Rogala ki. 
44 Starowiślna, 


||| SALON MÓD 
FRANCISZKI MOLINKIEWICZ 


w Krakowie 
w domu Wgo Janigi, ! piętro, linia A-B, 
zaopatrzony zosta? w najswieższe kapelusze pa- 
ryskie jesienne | zimowe, oraz wykonywa snknio 


Wien, VI. 5 95 browskiego; w W B. E i Próbki i ; ; R JONAS wież > PE ŻE: 

„ VI, Gumpenderferstrasse 96. 247 43 100 Cenniki na żądanie darmo. rowskiego; w Warez u B. Krzywobłockiego | róbki za nadeałaniem 10 et. marki. TELESFO0 damskie podług najświeższych żurnali, po'eeając 
) 1561 9 100 „kkk |= 1591 3 15. | w Krakowie, w. Św. Jana Nr. 5. się i nadal kaj kaTównfchśP : 

l : 1600 7 ? Cony umiarkowane, 


6 Nr. Ż NOWA REFORMA. 


es; 


Kickiego Uhibiena, Polka, 


A Filutka, Mażurka, 2) mA VI ORZA iw r) 


Ostroże, opi Mazury, gazeta polityczna, społeczna, naukowa i ekonomiczna, wychodzi rok szósty pod 
już "wyszły i są do nabycia w księgarn redakgyą p. Marcel go Turkawskiego we Lwowie każdej soboty popołudniu, a 
ant. Lepna Frommera w Krakowie. pocztą „dochodzi czytelników na prowineyi każdej niedzieli. NJ 
713 Fa jlamorząd * zawiera w krótkości podaną treść wszystkich wiadóm: ści 
ze Świgia i kraju z całego tygodnia. d 


J. FLORKIEWICZ Prenumerata wynosi 


we Lwowia: rocznie 5 złr., półrocznie g złr. 50 ct., ćwierćrocznie 1 złr. 30 et. 


malarz aylin y Krakowie 3 Ii SmE franco A hA nocztąę ý "RUR 


ulica Św. Jana. Nr. 22, Administracya „Samorządu“ 
podejmuje się malowania i złocenia szyl-| 1706 2 2 we Lwowie (ul. Krakowska |. 1. RE 
dów na drzewie, blasze, jakoteż na szkle, w 
ad pojedynczych do najozdobniejszych; PPE 
malowania firm, wysiaw i urządzeń skle- | [JE 
powych, tudzież lakierowania i bronzo- 


wania wszelkich przedmiotów. — Zamó- = K r i 
wienia zamiejscowe na szyldy, a szcze” | LL U ST R OWAN y W 
gólnie orły lub inne znaki dla urzę- a 


dów, wykonywa według polecenia w jak RK 
najkrótszym czasie po cenach umiarko- na To ozdobiony 


ady. | 1704 1 4 z KAL GA 24 oryginalnymi 


Adwokat krajowy rysunkami, jest do na- 


sh "yar ję D bycia we wszystkich księ- 
De Herman Brtmer Led | 


„ garniach i Agencyach „DJABŁA”. 
rów gra otworzył yi BEE Cena 75 centów. TK 828 
kańcelaryę adwokack 


w Wg: athi ptzy ulicy Poselskiej 
pod l. 18 na I piętrze. 
TS 6 1 10 
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IK" młody, żonaty, zdolny w swo- 
im aroia, poszukuje służby 
u Zarządów, y dm bliższej wiadomości 
udzieli: CR orki Piaski p. Czchów 


MERKEL 


ulica Dietlowska. 


Dziś Í codzietmie 
wielkie przedstawienie 
z zajmującym i zmienianym gf. 


poleca 


e” mx wszelkich plam. 
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Początek o gods 7' „„ięrę: zoróim. s 
a AMANDINA, usuwa plamy powstałe cf. KORZEŃ MYDLANY biały, służy do i 
W uledzieie | >. a % pO zwa przodstawie- z goków ałrocydh, "AS lodów prania materyj jedwabnych otłusz- A ew morgi a 
nia. © zaj oł. i 73/ę wiecz. 7 Kiacik : moja p yła nżywaną ja 
Na, 4 pop h z jst - tt-p. flakon. . 25 EO er i zbrudzonych, pakieci M ko najpewniejszy środek na 
że saczygóły donoszą afisze. ini IOTE F A APSKINA wyciąga plamy tłuste z ma- po | wszelkiego rodzaju  słahości 
W poniedziałsk 4 stycznia 1686 Najpiękniejszy podarek świąteczny ! teryj jedwabnych kolorowych -. a. 25 MYDEŁKO ŻÓŁCIOWE używa się Włosów, Ean aa ES 
ya palone przedstawianie ma doondd AGE nieza piany skaleni | Sae mywatippin pad wat || pezyonliszanin loh wra ih 
ńcó ów z 1831 r. W 443 á 3 b, , ù wzmocnienia skóry pod włosa- 
aidin! T Sog dla P, T. Pań! | BENZOLINA kj Sd „plamy tłuste nych i jedwabnych, kawałek eeo mi, przeciw migreni, tupieży 
~ do wl rzedstawienia. akdi ; es i potowe, maziowe i | ore. ODALINA, najlepszy środek do czy- I łysinie, a u mężczyzn przy rzadkim porościć ` 
208 2 upiwszy przy nadzwyczaj korzystnem zakupnia okolicznościo flakonik mały 20 ct., cały . . 30 szczenia suki n męskich, usuwa pla- wąsów i brody, a zawsze z zadziwiającym skot- 
wem cały zapas jednej z pierwszych wledeńskion fabryk chustek BRAZYLINA; prane w hrzzylinie ma- my powstałe 7 kurzu, potu, tytoniu, kiem. Swiadectwa analizy chemicznej, dokonan®) 
za połowę ceny fabrycznej, odaprzedaję — dopóki starczy zapas. terye czarne wypłow iato i popla- mleka, piwa, kawy, czekolady, ple- przez najznamienitazych specyalistów, są przy” 
T M 10.400 _sztuń,Epięknych, eleganckich i najmodniejszych mione olzyskują piegotny kolor, śni, wilgoci, śmietanki, rosołu ij stępne dlą każdego. Cena słoika 50 ct, 1 si) 
chuśtek zimowych do okrycia połysk i sztywność, pakiet . . . 08 fakon 35 2 złr., wraz za wskazówkami użycia. "Rozgyt* a 
Nowe tańce. po. następujących nięzwyczajnie tanich cenach: , ETILINA nsuwa plamy powstałe z OR AIN Agr prakisfiplalny atramen się na wszystkie strony świata za pobranie 
a 1.) Chustki do okrycia, średalej wielkości po złr. l-20, podłóg, z farb anilinowych, trawy, tona aa i oka papie. u pocztowem, albo za zaliczką z fabryki, 
Nakładem Księgarni, Składu i Wy- s p Wema po zir. 180 Syn O yayco: EMG Mata <2. s M CSILLAG & Comp. 
zy gatunek, bardzo wie , > EE 
pożyczalni Nut muzycznych, oraz w ka ikzyoh Shawa i-d najpiękalejszych: odaiewiaph, jak ` powstałe na skórze przy farbowa- QUILAJA; materye ód: jaa | Budapeszt, VI. Kónigsstrasse Nr. 26- 
7 ni Pism peryodycznych bordeaux; granat, gensdarme, białe, szare, dróplaste, sżkockie, niu włosów, flakonik . . 30 ED DZ oka sai, Ex, Milej, | Utrzymują na składzie: w Krakowie Stockm8" 
8 KRZY Ż ANOW S K i EG 0 tureckie, czerwone, brunatne, czarne, niebieskie i t. dow 60 Lo wz PP się a gwain. fo olor mamtoni =p, ie Hej aja za gowa RK = apt., w ay e D 
. A. najdelikatniejszych odmianach. j nia z bielizny plam Kolorowych, a , apt., w Czortkowie Nossa apt., w Brzeska 
w Krakowie Te chustki o okrycia dla dpi odpowiadające najnowszej mo- | mianowicie powsiatych z piwa, wi- pakiet . : 4 06 noszek apt., w Drohobyczu Raczka apt., w gé 
- wywały: u 1610 55 dzie, sa najpiękniejszem | najwspaniąlszem ubraniem dla każdej na czerwonego, owoców, konfitur, WYSKOK TERPENTYNOWY | usuwa dole Czajkowski apt., w Skałacie „Biliński ap - 
Wroński Adam. be Kłosy” Walce zir: 1.4- damy w domu, aa ulicy, na przechadzce, balu, w teatrze it. p. atramentu it. p., fakon . . 20 plamy pokostowe, olejne i żywiez- , w Tarnopolu Fleischmann, Kahane oraz 
s « e. a nadto są bardzo 'ciepłe. Dla tego niechaj żadna Pani nie za- KWASEK w laseczkach używa “sig ne, flakon . 25 kie głośniejsze aptal wu monarchii. 
— „Wspomniónia z Pesztu”, Kadryl „ —.80 ą P g aj 
„0d. Dworu do :Dworu“, 'Masury „ —00 niedba bezzwłocznie sprowadzić sobie taką chustkę do okrycia , czyszczenia BOSO la- ZŁEMIA NEK ocZySzcZa materyo bime 10 
— ‘Polonez s Króla Bziadów” ” 80 za tak mizerną cenę, zwinszcza że cena roboty samej tyle wyno- | seczka . . . - 05 wełniane z brudu i kurzu, pakiet. 20 
— „Marya*, Polka fran. a —Ab Ni siła, co chustka kosztuje, a zapas w krótee się wyczerpie. — | Nabyć można we LWOWIE w sklepach własnych ulica Kopernika 
aj RL AE): Me przysle 4a gu pzjąse sę mapama testa, ||] |. s, Howel Haroposk i ulica Halicka róg Wałowej, — W KRAKOWIE |||$0000000006 
KS "Na lodzie*, galop "w "TW Przesyła się za pobraniem pocztowem lub za gotówkę. : | Sukiennice l. 20. — W CZERNIOWCACH Rynek I. 2. 154381? |] Nowo otwarta 
D "Pi lskie*, nl a 80 Jedynie i wyłącznie w tym gatunku w g | 
— „Błamatki 2 Olas", “Wile „ 1— I. Wiener Tiicher-Exportgescehift Wien, IKI. Mat- 
'— „Artykuł 44“, Polka „ —A0 thämsgasse Nr. 5|Nr. 1558 A ? i 
— sgokcie 4 usty”, Mazary + —60 Foa <$ i i A T 4 hc NWAI, 
ori ka taak, Paka 1 = | Cuda rzemySsiiu! PIWIARNIA 
Jua. „Bzozobiatka*, Polka „ —. p pray wlicy Poselskiej (dawniej 
ZR Piękne! ciepłe! wsparli; tanie! św Jósefa) Nr. 17, 


09999 Modele paryzkie. Praktyczne podarunki | na „GWIAZDKE“ 


ina „NOWY ROK“ 


W nader obfitym wyborze, w nader eleganckiem wykona- 
niu, po najtańszych cenach fabrycznych sprzedaje 
firma: 


M. BEYER i Spółka 


Sukiennice Nr. 13 — 14. 
Naprzeciw kościoła Panny Maryi. : 
6 sztuk chustek do nosa z najmodniejszemi szlaczkami BU centów. 
6 sztuk chustek do nosa lnianych z eleganckiemi szlaczkami od 
złr.g1:50, 2:50, 8:—, 

6 sztuk białych lnianych chustek do nosa złr. 080, 1-25, 1-50, 
1246 20 20 2—, 2:50, 8'—, 4'—. 

zz 6 sztuk chustek do nosa z haftowanemi literami złr. 0:90, 2:—, 
"Modele paryzkie. uu 6 sztuk ręczników złr. 1-75, 2:50, 3—, 4*—. 


jasettosodwód0 | 5 sztuk. werwot płóciennych adamaszkowych od złr. 1:50, 2:25, 


4:—, 


a e aa nia na 


suknie damskie 


przyjmuje Magazyn Mód 
ALEKSANDRY 


8 
| ZAMOYSKIEJ 


- w Krakowie, 

Rynek główny, Sukiennice, 19, 
wykonywując takowe starannie, 
z gustem i alegancyą, oraz poleca 
na sezo zimowy kapelm= 
sze damskie w wielkim wy- 
borze po cenach umiarkowanych. 


4 


r 2 h Garnitur za aih, bialy R e P »jlepazy gatunek złr. 4:50. a PERDANA mej REA A D 
= arnitury stołowe na 08 iałe lu l — a' oczta Zwierzyniec | 
i sę j TORAS (ZAS S L A M P A N Skład kamienia, wapna gaszonego ii 


ZAKŁAD INTROLIGATORSKI 


h Koszule damskie złr. 1:10, 1-775, 2-50. 
li 


: t Koszule damskie w najlep. ganku pioc enne złr. 2*—, 2:50, s 
M. ZENCZYKOWSKIEGOŇ „3-3 BEDA) LA 
Kamie WY  Kaftaniki dumskie złr. 0'90, 1:40, 1-75, 2—, 350. Cay Z Jedyny skład PA e TIA o w Handlu Win 
przy ulicy Sławkow j Na. "32, vis-a-vis Aka- AL Majtki damskie złr. 0'90, 2—. EDWARDA FUCHSA ke Krakowie 


Spódnice każdej wielkości złr. 1-75, 2:50. 8-50 5-—.. 
Koszule męzkie z najlepszego sziffonu złr. 1-40, 1:75, 8:—, 
2:50, 275. 
Koszule męzkie z dobrego płótna złr. 3-—, 3-50, 5*—, 
Kalesony męzkie złr. 125, 1.50. 
Wielki wybór koszul i majtek dla dziewcząt i chłopców od 
` 8 do 14 lat. 
5 ila tuzina skarpetek męzkieh złr. 1:50, 2.—, 8'— 
J,tuzinapończoch damikich w mójepożym gatuen biste lub 
| kolorowe złr. 37 —, 4:—, 6:—. 
Męzkie i damskie petli szyki i mankiety w wielkim 
wyborze po najtańszych cenach fabrycznych. 
b,sz$wk deserowych serwet płóciennych adamasz- 
owych.  złr. 0-70, 1:20, 1:50. 
Zamówienia z prowincyi uskutecznia się natychmiast. 
okładny adres: 


demii umiejętności, 
podejmuje się wszelkich robót introligatorskich |. 
i galanteryjnych, tak hurtownych jak i. poje- 
dynozyeh, oraz TEK i futsrałów na Adresy. 
Dyplomy i t. p. ; 
Do opraw hurtownych. e. franco wzory. 
s podaniem ceny ua żądanie, jednak po nadesła- 
niu egzemplarza, lub podaniu formatu i ilości 
1 arkuszy. F 
akte „podajmuję. się.aprąwy obrazów w ramy i 
Piee aoni wszelkiego madzaj., 203,36 89 
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Dr. Kazimierz Szymkiawiw (0 
k , $ i 113.3. M. Beyer i spółka. 1622 6 6 | 
>. wiej l aa T piro. E i Sukiennice Ni Nr. 13 — 14, oj kościoła LM Maryi. E wał ak; 
454. já DEA Wien, i. Bäckerstrasse 7, 
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2 drukarni 


Zaproszenie do prenumeraty. $ Z LILLI 


a -—— 00 warn a a M 


JAN iHNATOWICZ | GRĄ daga 


niezawodne i wypróbowane Środki do wywabiania 


nieprzepuszczające ani zimna ani wilgoci! 
są moje, w pierwszej wiedeńskiej fabryce kaftaniko w 
męzkich sporządzone, 
Kaftaniki zimowe dła mężczyzn 
po niebywałej dotąd, nadzwyczajnie niskiej cenie, 
MIE” bo tylko po zir. 1'80 
Moje kaftaniki zimowe dla mężczyzn są jak najcieplejsze, a przy 
tem jak najzdrowsze ubrania, ho utrzymują ciepło ciała, chronią 
od zazłębienia, nadają się do każdej figury, są nadzwyczaj prakty- 
czne i wygodne, a piękuościg, k "WEG obudzają powszechną 


Dotąd sprzedano już 12.000 sziuk "45 | 
Niech każdy, ktv chce mieć piękny, dobry i ciepły kaftanik, zaraz 
go sobie zamówi, bo zamówienia przychodzą masami i zapas w bar- 
dzo krótkim czasie się wyczerpie. 
Jedynie i wyłącznie w 
I. Wiener Commisions nnd Exportge- 
schńft Wien, III. Matthiiusgasse 5Nr. 

Frzy zamówieniu wystarczy wymienić, czy wielki, średni lub mały. 

Przesyłka za pobraniem lub gotówką, Aa 4 ? 


AYALA & C° 


Marka ochr. - prey Głównym Rynku. 


Rok założenia 1840. 


* Poztesnie 


i harmoniów 


skład i wypożyczalnia. 
Franz Nemoetschke ot Sohn, 


Baden. Bahngaso* .23. 


są najwięcej wypróbowane i najbardziej udoskonalone maśżyny 
do szycia na całym świecie. Skutkiem swej nad-r praktycznej 
konstrukeyi nadają się jak najlepiej do wszelkiego rodzaju ro- 
bót; trwałość ich jest prawie nieograniczoną, a użycie nad- 
zwyczaj proste, bo maszyny te zaopatrzone są w urządzenia 
i części pomocnicze nieskomplikowane, lecz tylko w najnow- 
sze i najstósowniejsze. 
Oryginalne Improved 


(z czółenkami obrączkowemi) są najdoskonalszemi  maszy- 
nami specyalnemi dla szycia bielizny, sukieu, dla krawiecczy- 
zny i dla sporządzan:a ubiorów wojskowowych. 

Singera maszyny do szycia (z czółenkami obrą- 
czkowemi) z przyrządem do prz-noszenia koła, jak niemniej 
najnowsze oryginalne Singera maszyny cylindro- 
we Są najlepszemi specyaln=mi maszynami dla szewstwa. tor- 
biarstwa, siodlarstwa i dla wszelkich innych podobnych celów 
przemysłowych. Głównemi ich zal:tami są: prosta i odpowie- 
dnia konstrukcy u, znakomity materyał i jak najtroskli wsze wy- 
kończemie wszystkich części składowych, na czem opiera się 
niezaprzeczona trwałość maszyn, szybki i łatwy ruch, niezró- 
wnanie piękny szew (t. z. p:rłowy i ozdobny). 

Maszyny do szycia familijne, wspaniałe i ozdo- 
br Zupełna gwarancya. Nauka za darmo. Dogodne warunki 
spłaty. 


The Singer Manufacturing Company, New-York, 
Generainy agent: Gt. Neidlinger, 


Kraków, ulica OŁ * Nr. 34. 1650 3 48 


J Nawrocki WW RECE 3 załatwia formalności ełowe, wsz 
e ’ przesyłki i dostawy. 
Pierwsze przedsiębiorstwo przewozu mebli w wozach krytych, wyścielanych, 

bez opakowania. 1608 10 10 


WUznaną powszechnie, najlepszą masę do zapuszczania podłóg , polecają 


Hübner i Hanke we Lwowie. 


Odsprzedającym dajemy odpowiedni rabat. | 150% 13 


TETEE WR WK ZZO TDI | = i 
m aO e A = | sNNA GSILLAG 


dA, 


|155 etm., które mi urosły skut- 
i kiem używania przez 14 mie- 
jsięcy pomady, przezemnie wy- 
nalezionej, dowiodłam tysiąca- 
„mi podziękowań, które każdy 


ne potrawy. — Śniadania, obiady 

i kolacya w abonamencie i à la 

carte, PIWO wyborne karwińskie. 

dobór WEN po cenach umiar: 

kowanych. 1688 3 20 

Bilard francuski dia rozrywki Sz, 
P. T. Gości. 

Każdy wieczór koncert i 

IF kapeli damskiej. WB 

+2000006400060600600006060' 
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poleca 
mamas 


z | ste, kamień i szuter wapien 


gaszonego znajduje się w Krakowie | 


Groblach. 1585 $ 


W matom pisemku „Przyjaciel 
chorych omówionym jest szorag 
środków domowych, które od wielu r 


1215 25 100. 


somko to przeczytać. Bzczęgólniej 
zwrócić należy uwagę ZĘ a 


piersiowe, nerwowó, na biedalcą itd, 


domawemi środkami cierpien 
nader uporczywe, nawet tak zwar 
nieuleczalne. Kto „Przyjaciel 
chorych“ chce przeczytać, echa 
napisze kartę korrespondencyjną dT 
księgarni: „Richters Ferlagsanstali 
Leipzig“, poczem książeczką przysk 
mu zostanie. Kosztów nie ponosi z 
mawiający przytem żadnych. 


1652 6 6 i U 


Kraków $ Stycznia 1886. 
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poleca codziennie świeże i smacz= 


O zarząd fabryk i kamienie; pni 


hr. Czesł. Lasockiegł 
w Dębnikach l | 


gościec lub ee niej, na charsbyg4g 


na okoliczność, że w bardzo wielu przys FA 
padkach wyleczana były proste mii ai 


| R aan A; 
Z OAI SRK WÓR GE opa aa A 
Odpowiedzialny rządoe drukarni 4. Szyjawsky, 
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